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| Dziś wybitna premjeró | ODEON | Dzić wybitna pram 
| Urocze Carola Toelle 


w najnowszej swej kreacji w wielkim 6 akt, egzotycznym dramacie p. t. 


„PERŁA WSCHODU” 


Przepych wystawy! 
. Początek przedstawień o godzinie 4.30 


„COLPET* 


a Sprzedaży Węgla i Przetworów Naftowych 


Warszawa. 


Niniejszym mamy zaszczyt zawiadomić naszych P. T. Odbiorców, że dla latwiejszej rozsprzedaży 
wegla z naszy 


ODDZIAŁ w Łodzi, ul. Nawrot 34. 


Prosząc © zaszczycenie nas nadal swemi zamówieniami, kreślimy się 
Z poważaniem ZARZĄD. 


ch kopalń 


otworzyliśmy 


zam. przy ul. Piotrkowskiej 18 


do wykonania wyroku 


przeciwko p. Sz. Rozenbergowi 


813—1 


Przewodniczący 
S, FREJLICH 


Jedna wielka Rosja. 


Zwracaliśmy już niedawno 
uwagę na wyraźne dążenie rzą- 
du moskiewskiego do zlikwido- 
wania,. głośno swego czasu re- 
klamowanej, niepodległości róż- 
nych republik, które po prze- 
wrocie bolszewickim powstały 
na zwaliskach caratu. Według 
ostatnich depesz Moskwa za- 
mierza w najbliższym czasie 
skończyć z niepodległą repu- 
bliką ukraińską. Prezes ukraiń- 
skiej rady komisarzy ludowych 
Rakowskij w rozmowie z przed- 
stawicielem dziennika sowiec- 
kiego „Izwiestja* oznajmił, że 
na mocy świeżo zawartego u- 
kladu między Moskwą a Kijo- 
wem mają być złączone dla o- 
bu państw komisarjaty wojny, 
handlu zagranicznego, pracy, 
tinansów i komunikacji. Ma tak- 
że nastąpić połączenie rad go- 
spodaiczych rosyjskich i ukra- 
ińskich. 

Usład ten nie oznacza nic 
innevó jak likwidację odrębnej 


Przepych wystawy! 


Redakcja i Administracja: Piotrkowska 106. |Z| 
Telefon dzienny 199, telefon nocny 799. |= | 


jera! 
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dąbrowieckich 


Panią, 


Hotel nr. 224, od 11—15-3). 


ARR f 


| ania pozorów zupełnej nieza- 
ileźności nie rządziła się syste- 


mem sowietów, lecz była „de- 
mokracją*, opartą na głosowa» 
niu powszechnem i przedsta 
wicielstwie: ludności. 
Dążeniem Japonji, która do 
niedawna trzymała w swej o- 


cznym stopniu fakt, że niepod-|kupacji Władywostok i część 
ległość i odrębność państwowa, wybrzeża morskiego było uzy- 
Ukuainy była właściwie fikcją if skanie od republiki. Dalekiego 
że wogóle każde państwo, któ- Wschodu szerokich przywiłe- 
re ma ustrój sowiecki, wzoro-|jów handlowych, a jeżeli się 


wany na Moskwie, stanowi w 
pewnym sensie tylko prowincję 
wielkiej sowdepji. 

Wszakże nawet likwidacja 
fikcji ma w danym razie duże 
symptomatyczne znaczenie zwła- 
szcza, że towarzyszy jej jawne 
zniesienie t. zw. republiki Da- 
lekiego Wschodu. Wszechro- 
syjski centralny komitet. ogło- 


uda, to i nabytków terytorjal- 
nych. Jednakże układy nie dały 
jej dużych rezultatów. Skutkiem 
zobowiązań, złożonych przez 
delegację japońską na konfe- 
rencjj w Waszyngtonie i naci- 
sku Ameryki, rząd mikada mu- 
siał wypuścić z ręki cenny za- 
staw t. j. Władywostok z nad- 
brzeźną okolicą. Odtąd nie miał 


sił, że terytorjum tej republiki|środka do wywierania presji na 
stanowi odtąd integralną częśći Rosję, a skoro układy się skońi- 


Rosji sowieckiej. 


czyły, fikcja republiki „Dalekie - 


Republika Dałekiego Wscho- go Wschodu. stała się zbytecz- 
du, którą nie tylko w szerokiej|ną. To. też zniesiono ją bez 
opinii, ale nawet w kołach dy-|zachowania jakichkolwiek pozo- 
plomatycznych brano na serjo,|rów. Do. Władywostoku. wkro- 
zastępowała właściwie sowiecką czyły tryumfalnie wojska czer- 


Rosię w układach z Japonią.|wone Rosji 


sowieckiej, która 


Ta ostatnia nie uznawała rządu) najwidoczniej idzie w ślady car- 


sowieckiego w Moskwie i roz-|skiego 


centralizmu i znosi 


mawiała z nim wyłącznie przez| wszelkie odrębności państwo- 
republiki ukraińskiej. Zres”!lą do- | pośrednictwo republiki Dalekie-| we i autonomeę. 
nioślość jego zinniejsza w zna-igo Wschodu, która dla utizy- 


J. Mazu. ski. 


Redaktor, lub jego zastępca przyjmują wyłącznie od 5--6 po pał 
Rękopisów nle zamówionych Redakcja nie zwraca. 


Ządałjcie wszędzie! 


Nowy skład izby gmin. 


(Informacje z kół dyplomatycznych). 


Specjalny wysłannik „Głosu Pol- 
skiego“ otrzymuje świeżo autory- 
tatywne oświetleniu wyniki wybo- 
tów w Anglji ód osoby, najlepiej 
w tym względzie poinformowanej. 

„Otóż, według opinji naszego 
informatora, wynik wyborów świad- 


czy jaknmajwymowniej, że kraj cały 


wypowiedział się jasno i wyraźnie 
przeciw koalicji. 

— Czy jednakże większość u- 
zyskana przez konserwatystów, za- 
pewnia im pewną i trwałą podsta- 
wę rządów? 

— „Oh, yes, they look fairly 
safe“ — brzmiała odpowieź—którą 
podajemy po angielsku, gdyż w 
przekładzie trudno uwydatnić 
wszystkie subtelne odcienie tego 
iście dyplomatycznego ujęcia spra- 
wy. Oznacza to mniej więcej — 
„O, tak, wyglądają na nieźle za- 


która zgodziła się kupić|bezpieczonych", raz jeszcze zastrze- 
i płaszcz fokowy za 4.500.000 
Imk, proszę zgłosić się: Grand- 


gając się, że przekład jest tylko 
zbliżony do brzmienia oryginału. 

— Większość ta — mówi da- 
lej nasz interlokutor — nie jest 
znów tak bardzo nikłą. Rząd koa- 
licyjny miał większość zupełnie 
wyjątkową. Niejeden z dawniej- 
szych rządów przetrwał długie lata, 
posiadając mniejszą jeszcze więk- 
szość, niż obecny. 

— A więc rząd będzie miał 
dostatecznie siłne oparcie w parla- 
mentarnej większości? 

I nato pytanie otrzymaliśmy 
odpowiedź, Łtórą trzeba będzie 
przytoczyć po angielsku, tym ra- 
zem raczej ze względu na trudny 
do przetłómaczenia parlamentarny 


| „terminus technicus“. Brziniała ona: 
| 


— „It has a good working ma- 
jority“. 


Kronika polityki polskiej. 


— Prezydent rady ministrów 
prof. Nowak przyjął dzisiaj pre- 
zesa delegacji polskiej na konie- 
rencję rozbrojeniową w Moskwie. 
p. Janusza Radziwiłła i odbył z 
nim dłuższą konferencję. 


— Minister pełnomocny Skir- 
munt złożył królowi listy uwierzy- 
telniające.  - i : 


— Skład delegacji polskiej na 
konferencję rozbrojeniową W Mo- 
skwie został ustalony jak następu- 
je: prezes delegacji ks. Janusz Ra- 
dziwiłł, przedstawiciele min. spraw 
zagr. Juljan Łukasiewicz i Włady- 
sław Neuman, przedstawiciele woj- 
skowości pułk. Piskor i pułk. Ję- 
drzejewicz. 


Brzebicq rokowań polsto-aiemjockich. 


BERLIN, 22 listopada. (Telegr. 
własny „Głosu Polskiego” ).O prze- 


5 


| 


Trzy ostatnie słowa oznaczają 
„dobrze pracującą większość”, zaś 
tak nazywają każdą, która może 
zapewnić rządowi niezbyt mąconą 
przez opozycję pracę. 

ie umiano nam natomiast od» 
powiedzieć na najbardziej intere- 
sujące pytanie, mianowicie, ilu z 
ośród nowoobranych konseTwa- 
tystów należało do przegłosowańej 
na osławionem zebraniu w Carlton 
— Clubie mniejszoćci, 
Stwierdzenie tego zaś jest bar- 
dzo ważne ze względu na to, że— 
jak to mówią francuzi: „On revient 
toujours. à ses premiers amours“ 
= dawni przyjaciele pana Lloyd 
George'a mogą po wyborach znów 
ignąć do swego tyloletniego przy» 
jaciela. Wystarczyło by zaś, aby 
mówiąc stylem ks. Okonia — dwa 
—,„mendle* członków stronnictwa 
konserwatywnego przestało się SO- 
lidaryzować ze swą grupą, aby 
większość konserwatystów stała się 
efemeryczną, a już conajmniej moce 
no problermatyczną. 

Zresztą, niebezpieczeństwo to, 
zdaniem naszego informatora, w 
każdym razie nie grozi. Rozłamu 
konserwatystów nie przewiduje ani 
ze strony najbardziej nieprzejed- 
nanych przeciwników pana Lloyd 
George'a t. zw..„die—hards", ani 
ze strony mniejszości z Carlton- 
Clubu. 

Możliwszą natomiast jest nie 
zgoda na lewicy, albowiem „Labour- 
Party“ stanowczo odrzuca współ 
pracę z liberałami, co, oczywiście 
jeszcze bardziej wzmacnia pozycję 
rządu. 

Henryk Liński. 


biegu rokowań polsko-niemieckich 
w Dreznie otrzymujemy z wiaroe 
godnego źródła następujące infor- 
macje: Prace te rozpoczęły się 6 
września r. b. i prowadzone są w 
szeregu komisji. Komisja prawna 
załatwia sprawę obywatelstwa i op" 
cji, komisja archiwalna ustała, ja- 
kie akta i archiwa, odnoszące się 
do obszarów, które powróciły de 
państwa polskiego mają być dorę 
czone rządowi polskiemu przez 
Niemcy. Następnie pracują: komis 
sja tranzytowa, komisja do spraw 
rent inwalidzkich, komisja sądową 
iw tych dniach powołana będzie 
podkomisja do sprawy konwencjł 
sanitarnej." Pozostaje jeszcze kwee. 
stja rozrachunku, dla której zbada- 
nia i rozpatrzenia potrzeba będzie 
całego szeregu miesięcy. 


Czytajcie 


„Kurjer Wieczorny” 


` 


Przed otwarciem sejmu. 


Niema układu Ch-je-Ny z Witosem. 


WARSZAWA, 22 listopada. 
(Telefonem od naszego kores- 
pondenta). „Lud Polski“, organ 
P. S. L., wychodzący w Tar- 
bowie, zamieścił artykuł posła 
Wincentego Witosa pod tytu- 
łem: „Polityka krótkowidztwa 
i zawiści”. | 

W artykule tym poseł Wi- 
tos bardzo ostro atakuje chje- 
nę za rodzaj walki wyborczej, 
jaką prowadziła. Oświadcza, że 
dzięki tej właśnie akcji nowy 
sejm polski pozbawiony jest 
centrum i większości a ma na- 
tomiast około 100 posłów nie- 
polskich. 


„Społeczeństwo czeka, koń- 

czy p. Witos, i my czekamy“, 
y P y 

Z arlykułu tego widać, że 


rozmaiłe pogłoski o doko- 
nanym już układzie pomię- 
dzy chjeną a Witosem są 
bezpodstawne. 


Jednocześnie poseł Rataj w 
wywiadzie z przedstawicielami 
prasy oświadczył, że przyszły 
rząd powinien być: rządem par- 
lamentarnym i koalicyjnym, a 
nie kreślącym linie od upadku 
do upadku. Poseł Rataj oświad- 
czył, że nie uważa każdego z 

Posel Witos wskazuje, żej członków bloku mniejszości za 
chjena monopolizowała dla sie-| Wroga państwa polskiego i są- 
bie  patrjotyzm i rozum pañ- dzi, Że terąz jeszcze nie można 
stwowy, niech wiee teraz 163;dzielić posłów na prawicę i le- 
nędrców chjeny pokaże w sej-j WICĘ. 
lie, co umieją, 


l Blok mniejszości rozpadł się. 


WARSZAWA, 22 listopada. łucki) i przedstawiciele listy nr. 
(Telef. od naszego korespon-;17, ft. j. sjonistów wschodnio- 
denta). — Dwudniowe obrady ;galicyjskich. 
bloku mniejszości narodowych,| Inne grupy narodowościowe 
jak się dowiadujemy, po bu-jg swoich zamiarach nie komu- 
rzliwych obradach doprowadziły inikowały, słyszeliśmy jednak, 
do powzięcia uchwały, że blok: że na wzór ‘posłów żydowskich 
mniejszości, zawiązany |zorganizują wspólne ko- 
dla akcji wyborczej, z|ło posłowie niemieccy, 
chwilą jej zakończenia natomiast posłowie bia- 
zostaje zlikwidowany. |łoruscy i ukraińscy częś- 

Na temże posiedzeniu po-|ciowo zgłoszą akces do 
słowie żydowscy oświad-|ugrupowań polskich w 
czyli, że utworzą oni w|charakterze hospitantów. Po- 
sejmie koło posłów ży-|dobno to zamierza uczynić pa- 
dowskich, do których jako|ru białorusinów w stosunku do 
frakcje wchodzić będą nietylko | „Wyzwolenia“ i paru ukraińców 
żydzi, wybrani z listy nr. 16,|w stosunku do P.S.L. „Piasta“, 


ale także i folkista (poseł Pri- 
i ————o 


Sprawa dóbr martwej ręki. 


WARSZAWA, 22 listopada. — 
(PAT). Dziś o godzinie 1l-tej ze- 
brały się w prezydjum rady min 
po długiej przerwie na wspólne 
posiedzenie komisia rządowa i 
komisja watykańska, celem prze- 
prowadzenia obrad w sprawie 
dóbr duchownych i poducho- 
wnych, tudzież celen: uposażenia 
duchowieństwa katolickiego. W 
komisji watykańskej ziawili się 
przewodniczący prymas kardynał 
Dalbor, kard. Kakowski ks. bi- 
skup Sapieha, ks. biskup Bilczew= 


Kio zajai nowy Sejm, 

W dniu wczorajszym wicemar- 
szałkowie: Moraczewski, Osiecki 
oraz poseł Rataj odbyli konferencję 
z dyrektorem kancelarji sejmowej, 
p. Pomykalskim w sprawie pier- 
wszego posiedzenia sejmu ordyna- 
ryjnego. 

Sejm otworzy Naczelnik państwa 
1 powoła na przewodniczącego 
' posła najstarszego wiekiem. 

W sejmie obecnym najstarszy 
wiekiem jest poseł Krenipa. 


| „|ski, i pig 
Perony ema zag Et Aget Skip Teodorowi b 
p e, poczem wezwie po-|skj, biskup podlaski Przeździecki. 


słów do złożenia przysięgi. 

Na pierwszem posiedzeniu przy- 
jęty zostanie tyrjczasowy regu: 
lamip sejmowy, poczem zostanie 
ustalony porządek dzienny na 
stępnego posiedzenia. 

Odbędzie się ono w środę. Na 
posiedzeniu środowem będzie do- 
konany wybór prezydjum, 


Kto zostanie marszałkiem sejmu. 
Kandydaci P. S. L. 
WARSZAWA, 22 listopada. (Te- 


grecko-katolicki prałat Wojna- 
rowski, w imieniu biskupa Gomy- 
szyna prowincjał jeznitów ojciec 
Sopuch, prowincjał bernardynów 
ojciec Wiercioch, dominikanin oj- 
ciec Junik i bazyljanin ojciec Ka- 
łysz. Obrady zagaił przewodni- 
czący komisii rządowei dr Kuma- 
niecki. Po stwierdzesiu pełnomo- 
cnictw przystąpiono do zacadni- 
czej wyniany zdań na zasadzie 
przygotowanych substratów f po 
potwierdzenin. że stanowisko obu 
komisji zostało zasaJińczo zbliżo- 
ne, wybrano »odkomisię, do któ- 
rej weszło 5 członków komisji 


lefonem). Jak się dowiadujemy, | watykańskiej i komisji rządowej. 
w klubie P. $. L. na stanowisko| Zadaniem tej subkomisji będzie 
marszałka sejmu wymieniane są|przygotowanie ostatecznych 


= e O C lass M. r i IUU IMÃ LL — LM 2 M— M Loc 


kandydatury następujące: b. prezy- 
dent Witos, b. minister Rałaj, b. 
wiceminister Jan Dąbski i wice- 
marszałek sejmu suwerennego 
Osiecki. - 
Jak się dowiadujemy, klub P, 
$. L. będzie wybierał jednak 
między dwoma swymi kandydatami 
na marszałka, to jest między b. 
ministrem Ratajem i b. wicemi- 
nistrem p. Janem Dąbskim. 


Obrady zarządu P $, L. 


WARSZAWA, 22 listopada. (Te- 
lefonem od naszego koresp.). Dziś 
rozpoczną się obrady zarządu 
"głównego P, S. L. Przyjeżdża na 
„nie pos. Witos. 


wniosków na podstawie przygo- 
towanych substratów, wypraco- 
wanych projektów i zebranych 
materjałów, poczem będzie zwo- 
tane posiedzenie połączonych ko- 
misji. Na tem obrady zamknięto, 
obecnie zaś rozpoczną się prace 
subkomisji, 


0 losy Kłajpedy. 


GĘNEWA, 22 listopada. (Telegr, 
własny „Głosu Polskiego“). .Ko- 
misja powołana przez radę amba- 
sadorów w sprawie stałufu Kłaj- 
pedy opracowała raport dla rady 
ambasadorów, której decyzja spo- 
dziewana jest w połowie grudnia. 
Następnie specjalna komisja prawna 
opracuje ostatecznie statut wolnego 
miasta Kłajpedy. 


GŁOS POLSKT 


Nr 322. 


Konierencja 


Granica 


Turcji w Europie. 


w Lozannie. 


— Przedstawiciele państw 


w komisjach.—Stanowisko Francji .— Optymizm Angliji. 

Turcja żąda jawności obrad. — O jednolity front państw 

bałkańskich. — Odjazd Poincarego. — Przybycie delegacji 
rosyjskiej. 


LOZANNA, 22 listopada. (Pat). 
Szwajcarska Ag. — Komisja dla 
spraw terytorialnych i woisko- 
wych rozpoczęła dziś omawianie 
sprawy granicy tureckiej na ob- 
szarze europejskim. Ismet basza 
uzasadniał żądanie ustalenia dla 
Turcji granicy z roku 1913, doma- 
gając się przeprowadzenia plebis- 
cytu w Tracji zachodniej. Venize- 
los podał imieniem delegacji gre- 
ckiej do wiadomości konferencji 
przyczyny dla jakich Grecja mo- 
głaby się zgodzić tyiko na rani- 
cę z roku 1915 i dla jakich delega- 
cja grecka jest zdania, że problem 
Tracji zachodniej nie powinien 
być poriiszany na konferencji lo- 
zańskiej. 

Delegat jugosłowianski Ninczic 
wyraził życzenie, aby granice 
zostały ustalone wzdłuż rzeki Ma- 
ricy, stosownie do noty mocarstw 
aljanckich z dnia 23 września br., 
przyczem należałoby wyznaczyć 
strefę demilitaryzacyjną, po obu 
brzegach Maricy od morza Czar- 
nego do morza Egejskiego, Nin- 
cziec zwalczał plan przeprowadze- 
nia plebiscytu w Tracji zachodniej 
i wprowadzenie jakiejkolwiek 
zmiany do układu zawartego w 
Neilly. Minister Duca (Rumunja 
przyłączył się do oświadczenia 
Ninczica. 


LOZANNA, 22 listopada. (PAT) 
Pierwsza komisja kontynuowała 
obrady po południu. Delegat buł- 
garski wygłosił expose w sprawie 
dopuszczenia Bułgarji do morza. 
Courzon, Barrere i  Savvoni 
przedstawili stanowisko swoich 
rządów w tej sprawie. 


WIEDEŃ, 22 listopada. (PAT). 
„Neue Freie Presse“ donosi z Lo- 
zanny. Każda delegacia będzie 
miała prawo wysyłać 
przedstawiciela lub rzeczoznaw= 
cę do wszystkich trzech komisji. 
W obu pierwszych komisjach 
mogą być jednakże reprezentowa- 
ne tylko te państwa, które pozo- 
stawały z Turcją na stopie wo- 
jennej i nie zawarły % nią jeszcze 
definitywnego pokoju. Nie będzie 
w nich zatem reprezentowana 
Bułgaria. Kwestja .cieśnin, która 
będzie przekazana podkomiteto- 
wi, przejdzie później ha podobra- 
dy, skoro przybędzie delegacja 
josyjska. . 


LOZANNA, 22 listopada. (PAT) 
Przemawiając na wczorajszem 
popołudniowem posiedzeniu kon- 
ferencji Barrere przedstawił uczu- 
cia, jakie będą ożywiały delega- 
cję francuska w czasie narad. — 
Zdaniem Barrere'a wynikiem kon 
ferencji powinno być przywróce- 
nie pokoju na wschodzie, który 
jest, nieodzowny dla przywróce- 
nia pomyślności całego świata. — 
Problem wschodni ma znaczenie 
ogólne i łączy się Ściśle ze spra- 
wą zatrzymania pokoju w świe- 
cie Delegacja francuska zdaje Sso- 
bie sprawę z tego, że interesy 0- 
bywateli, którzy pozostają pod jej 
ochroną, są zgodne z interesami 
wielu innvch obywateli i nie 
sprzeciwiają się w niczem w po- 
szanowaniu słusznych praw tych 
ostatnich, o których to prawach 
może być mowa na konferencji. 


LOŃDYN, 22 listopada. (PAT) 
Biuro Reutera dowiaduje się z 
Lozanny ze strony kół angielsk.. 
że rokowania naiprawdopodob- 
niej wezmą pomyślny obrót, — 


Swego, 


— A 
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Turcy ujawniają gotowość przy- 
jęcia warunków, które zdają się 
być zadawalające również z punk 
tu widzenia interesów europei- 
skich. Mussolini. donosi dalej biu- 
ro Rutera, w całości usprawiedli- 
wił nadzieję, jakie w nim pokłada- 
dano. Okazuje on mianowicie 
szczere pragnienie uregulowania 
problemów konferencji na pod- 
stawie Ścisłej solidarności między 
sprzymierzeńcami. 


z Lozanny: Turcja domagała się 
na wczorajszem posiedzeniu, aby 
obrady konferencii byty jawne. — 
Sprzymierzeni obstawali jednak 
przy najściślejszej poufności obrad 
Turcja poruszyła również kwestię 
dopuszczenia Rosji do udziału w 
konferencii. Na to miała otrzymać 
odpowiedź, że Rosja nie została 
zaproszona na konferencję. ponie- 
waż nie odpowiedziała na pyta- 
nia, które jej postawiono. 


WIEDEŃ, 22 bm. (Pat). „Neue 
Freie Presse“ donosi z Lozanny: 
W sprawie jawności obrad konfe- 
rencji delegacja turecka zastrze- 
gła sobie swobodę działania i za- 
powiedziała, że od jutra zacznie 
wydawać własne komunikaty. 


LOZANNA, 22 listopada. (Pat), 
Przewodniczący jugosłowiańskiej 
delegacji Ninczic zaprosił do sie- 
bie przedstawicieli państw bał- 
kańskich. Na wspólnej konferencji 
odbyła się wymiana zdąń w spra- 
wie utworzenia jednolitego fron- 
tu, odnośnie do kwestii statutu dła 
Tracji zachodniej. oraz do kwes- 
tji dopuszczenia Bułgarii do mo- 
rza. W konferencji wzięli udział 
oprócz Ninczica Duca, Stambuliń- 
ski i Venizelos. 


PARYŻ, 22 listopada. (Pat). — 
Lozański korespondent „Petit Pa- 
risien“ donosi, że gdyby sprzy- 
mierzeni byli zmuszeni do przed- 
sięwzięcia kolektywnych środ- 
ków wojskowych na bliskim 
| wschodzie, w takim razie w akcji 
i tej wzięłaby udział również i Ru- 
|mtmia „ 


LOZANNA, 22 listonada. (Paf). 
Poincare odjechał do Paryża o g. 
9 wiecz. Mussolini i Curzon w o- 
toczeniu znacznej części swej de- 
lecacji żegnali go na dworcu. — 
W chwili odjazdu premjera trzej 
ministrowie zamienili serdeczny 
uścisk dłoni. 


LOZANNA, 22 listopada. (Pat). 
Mussolini przyjął dziś przed po- 
łudniem Ismet baszę. 


LOZANNA. 22 listopada. (Pat). 
Przybył tu przedstawiciel sowie- 
cki w Rzymie Worowski. Jedno- 
cześnie przybyli tu z Berlina róż- 
ni delegaci sowieccy. W kołach 
konferencji wymieniają jako kie- 
rowników  defózacji rosyjskiej 
Cziczerina | Karachana. _ 

CHARKÓW. 22 listopada. (AW) 


Na konferencję wschodnią do Lo- 
zanny jako przedstawiciel Ukra- 


— 


iny wyjechał komisarz Rakow- |nansów i 


ski. Oprócz 
Lozamny Cziczerin jako reprezen- 
tant Rosjii Adamali ze Strony 
Gruzji. 


LOZANNA. 22 listopada, (Pat). 
Dziś przybyła tu delegacja sY- 
ryjska pod przewodnictwem emi- 
ra Sehid Arslona. 


Sprawa odszkodowań. 


Mussolini usprawiedliwia stanowisko Francji. — Narada 
trzech premierów. 


PARYZ, 22 listopada (Pat). Do 
„Matina“ donoszą z Lozanny: Pod- 
czas wywiadu Mussolini oświad- 
czył, że niezadowolenie Francji 
powodu wykonania traktati poko- 
jowego jego zdaniem jest całkowi- 
cie usprawiedliwione, Premjer wło- 
ski wyraził się przytem, że nale- 
żało doprowadzić, wojnę aż do jej 
kresu maturalnego, 1. j. do tego, 
aby Berlin został zajęty przez Fran: 
cję, a Wiedeń i Budapeszt przez 


pA 
o 


Włochy. Mussolini zaznaczył da- 
iej, że podczas swego: pobytu w 
Niemczech, osobiście stwierdzi), że 
Niemcy są zdecydowane nie 
płacić odszkodowań, oraz. śe 
stają się coraz groźniejsze dla Fran- 
cji idla Włoch, wobec tego oba- 
vy i niepokój Francji są całkowi- 
cie azasadnione. Mussolini prze- 
widuje starcie pomiędzy bolsze- 
wizmem, a szowiniziem niemiec- 
kim i wobec groźby przyszłości, 


| 


WIEDEŃ. 22 listopada. (Pat), — | Ad€ w sprawie odszkodowań. Poin- 


„Neues Wiener Tageblatt" donosi | 


niego przybędą do | pów, 


nie widzi innego ratunku, jakitylko 
zgodne działanie całej cywilizacji 
zachodniej- W pierwszej linji Mus- 
solini uważa, że dla przeciwdzia- 
łania groźnym wpływom ze wscho- 
du, jest nieodzowne ścisłe porozu- 
mienie pomiędzy Francją, Włocha- 
mi i Belgją. W szczególności co 
sie tyczy Francji i Włoch, to Mus- 
solini uważa, że pomiędzy krajam: 
tymi powinno zapanować ścisłe po- 
rozumienie na polu gospodarczem, 
politycznem i wojskowem, tak, aby 
kraje te wzajemnie się wspierały, 
przewidując wszystkie ewentual. 
ności, 


PARYZ, 22-go listopada (Pat). 
Według doniesień z Lozanny Mus- 
solini wystąpił z inicjatywą, aby 
jeszcze przed konierencją brukse)- 
ską trzej premjerowie odbyli na- 


care przyjął tę propozycję, Obecnie 
oczekiwaną jest jeszcze odpowiedź 
Bonar Lawa, Ewentualne spotka: 
nie premjerów miałoby nastąpić w 
początkach grudnia, 


Mussolini przewiduje upadek 
sowietów, = ~ 


LOZANNA, 22 listopada (Pat), 
W wywiadzie ze współpracowni- 
kiem „Tempsa* w Lozannie, Müs- 
solini oświadczył, że nie przewidu- 
je w najbliższym czasie upadku 
rządu sowietów. Uważa on. że w 
interesie całej Europy zachodniej 
nie należy zbytnio lekceważyć Ro- 
sji, gdyż mogloby to doprowadzić 
do ściślejszego zbliżenia sowietów 
z Niemcami. Co się tyczy traktatu 
włosko-jugosłowiańskiego, Musso- 
lini sądzi, że według wszelkiego 
prawdopodobieństwa będzie on nie- 
bawem ratyfikowany i ściśle wy* 
konany. Z chwilą ratyfikacji tega 
traktatu, wojska włoskie zostałyby 
wycofane z trzeciej strefy dalma 
tyńskiej. 


Pomor dla inteligencji rosyjskie: 


GENEWA, 22 listopada. „(Pat): 
W Rzymie odbyło się zebranie z 
udziałem wielu profesorów, artys- 
tów, lekarzy oraz przedstawicieli 
innych zawodów, którego wynikiem 
było utworzenie komisji, -mającej 
na celu udzielenie pomocy dotknie: 
iej nędzą inteligencji w Piotrogro-. 
dzie i Moskwie. Podobne zebra: 
nia mają się odbyć w Wenecji, 
Medjolanie i Florencji. 


Propaganda komtrlogitymistyczna 
na Wage, ~ 


BUDAPESZT, 22-go listopada. * 
(Pat). — Na konferencji partji rzą:- 
dowych, premjer ministrów hr. 
Bethlen potępił propagandę kontr- 
legitymistyczną, stwierdzając, że 
propaganda ta jest nielegalna, przy- 
tem zezriaczając, że w razie dal- 
szego jej rozpowszechniania, rząd 
podejmie najsurowsze zarządzenia 
i w razie potrzeby przeprowadzi 
wyjątkowe ustawy w tej sprawie. 


$trzeżenie poranio Gzecha* 
słowacji, d 


PRAGA, 22 listopada. (Pat), —- 
Dnia 21 b. m. odbyła się w mi- 
nisterstwie spraw wewnętrznych 
konferencja reprezentantów mini- 
sterstwa spraw zagranicznych, fi: 
handlu, dotycząca zabie- 
g jakie mają być podjęte w 
rtchu granicznym i+ paszportowyjn 
dh zapobieżenia przemycania to- 
warów z krajów o niskiej walucie. 
Odnośne władze postanowiły odtąu 
działać z  jaknajwiekszą Suro- 
wością, granice zaś mają być bez 
względnie strzeżone, 


Międzynarodowa konferencja 


budowlana, 


PARYŻ, 22 listopada. (Pat). 
Międzynarodowa konferencja związ- 
ków budowlanych przyjęła zasadą, 
wyrażoną w rezolucji rządów fran- 
cuskiego i belgijskiego. Dotyczy 
opa -utworzenia we Francji między- 
narodowego biura, którego 
daniem byłoby zorganizowanie 
przy pomocy. związków zawod. 
wych sprowadzania ZupisMcy 
robotuiięów, potrzebnych do Gdbu- 
dowy spustoszonych okolic, 
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Wyprowadzenie drogich nam zwłok 


B. P. 


Basi Talroze 


g dworca fabrycznego nastąpi dziś, t. j.. w czwartek o godzinie 
1 po poł. na cmentarz żydowski. 
Na smutny ten obrząd zaprasza krewnych, przyjaciół 


t znajomych Stroskana Rodzina. 


Nowy gabinet niemiecki. 
Skład gabinetu.—Rezerwa prasy berlińskiej, — 


Wrażenie w Paryżu. 
BERLIN, 22 bm. (Pat). Wolf. — | fachowym, aniżeli politycznym. — 
Prezydent rzeszy podpisał wczo- į Niektóre jednak-*z pośród nich nie 
raj włeczorem nominacię radcy | odmawiają gabinetowi znaczenia 
dr. Cuna na kanclerza. Skład ga- | politycznego i podkreślają, że jest 
binetu jest następujący: Teka spra on wynikiem koncentracji burżua- 
wiedliwości dr. Heintze, członek zii. Pisma prawicowe wyrażają się 
sejmu rzesży: teka gospodarstwa | 0O nowym rządzie przychylniej, ale 
państwowego Becker, czipnek | bez entuzjazmu. „Lokal Anzeiger“ 
sejmu rzeszy, praca Braúms, rol- | zaznacza, że nowy gabinet jest 
nictwo 1 aprowizacia dr. Mueller, | czemś połowicznem pomiędzy ga- 
Finanse dr. Hermes, skarb dr. Al- | binetem parlamentarnym, a gabi- 
bert, ochrona państwowa dr. Ger- | netem stojącym ponad stronnic- 
tler, komunikacja Greober, poczta | twami i wyraża przekonanie, że 
Stingi. W sprawie obsadzenia in- | byłoby w każdym razie ryzykow- 
nych tek nie zapadła jeszcze de-| nem, gdyby rząd w tym składzie 


cyzja. 


uprawiał politykę aktywną. Dzi- 
siejszy artykuł „Vorwärts“ zajmu- 


BERLIN, 22 bm. (Pat). Staro- | je wobec nowego gabinetu stano- 


sta krajowy prowincji saskiej 
członek Sejmu krajowego Oeser 
mianowany został ministrem spr. 
wewnętrznych. 


BERLIN, 22 bm. (Pat). Dziś po- | 
południu odbyło się u kanclerza 
rzeszy wspólne posiedzenie daw- 
nego i nowego gabinetu. Podczas ' 
posiedzenia dr. Wirth zdał urząd. 
nowemu kanclerzowi dr. Cung,’ 
Następnie odbyło się posiedzenie 
nowego gabinetu. 


BERLIN, 22 bm. (Pat). W ko- 
łach parlamentarnych uważają za 
prawie pewne, że tekę spraw za- 
granicznych obejmie pos. niemiec- 
ki w Kopenhadze von Rozenberg. 


BERLIN, 22 bm. (A. W). Prasa 
tutejsza przyjęła nowy gabinet na- 
ogół z dość wielką rezerwą. 
Dzienniki lewicowe stwierdzają, 
że gabinet ten należy uważać za 
przejściowy, o charakterze raczej 


i| wisko wyczekujące. 


WIEDEŃ, 22 bm. (A. W). Kore- 
spondent „Nette Freie Presse“ po- 
daje, że przebieg przesilenia nie- 
mieckiego utrwalił w Paryżu wra- 
żenie, że przy obecnem ugrupowa- 


niu stronnictw w Niemczech nie 


może być mowy o pozytywnej po- 
lityce reparacyjnej. W Paryżu są- 
dzą, że nowy gabinet burżuazyjny 
który zwalczany będzie napewno 
przez socjalistów, nie będzie zdol- 
ny do pracy, podobnie jak gabinet 
dra Wirtha, przeciwko któremu 
występowali wielcy przemysłow- 
cy. Gaullois podaje, że nie można 
spodziewać się po nowym gabine- 
cie, że usunięte zostaną wewnę- 
trzne niedomagania Niemiec. Ga- 
zeta stwierdza dalej, że dr. Cuno 
nie będzie mógł rządzić bez udzia- 
łu socjalistów. Przesilenie nie jest 
zażegnane, lecz tylko odroczone. 
Rozwiązanie reichstagu należy u- 
ważać za konieczne. 


Prace Komisji reewakKuacyjnej 


weszły w stadjum pomyślne. 


WARSZAWA, 22 bm. (Pad). — 


} i bibliotecznych. W styczniu przy- 


Prace delegacji polskiej w komisii szłego roku wejdzie pod obrady 


specjalnej reewakwacyjnej weszły. 
w stadjum korzystne. Sprawa pol-, 
skich zbiorów bibliotecznych, wł 
ł 


szczególności bibljoteki Załuskic!, 
została rozwiązana pomyślnie. — 
Aczkolwłek delecacja polska świa 
doma obowiązków nałożonych na 
nia nrzez traktat ryski, zmuszona 
była do pewnych ustępstw, jed- 
nakże poczyniła w tej sprawie 
wszystko, co było w jej mocy. U- 
chwała komisji mieszanej gwaran- 
tuje Polsce otrzymanie wszvst- 
kich prawie rękonisów i książek. 


szym czaste delegacja polska przy 
stant do odbioru polskich zbiorów ' 
graficznych, a przedewszystkiem 
gabinetu rycin Stanisława Augu- 
sta, archiwum sekretariatu stani 


oraz Innych zbiorów graficznych! 


— 


Pen Poller w Warszawie, 


WARSZAWA, 22 listopada. — 
(PAT). W dniu 15 do 17 b. m. 
przebywał w Warszawie wicedy- 
rektor międzynarodowego biura 
pracy przy lidze narodów p. HL. 
Buttler z małżonką. Razem z p. 
Buttlerem przybył do Warszawy 
delegat rządu polskiego do rady 
administracyjnej  międzynarodo- 
wego biura pracy p. Sokal. Dnia 
17 b. m. państwo Butler wyjechali 
z Warszawy, udając się na dwa 
dni do Krakowa, poczem wracają 
do (mewy. P. Buttler przyjął w 
gmachu min. pracy I opieki spole- 
cznej siedmiu kandydatów na sta- 
nowiska współpracowników mię- 
dzynarodcowego biura pracy. — 
Decyzja co do tego zapadnie.po 
powrocie p. Buttlera do Genewy. 


0 


doniosła sprawa zwrotu archiwum 
państwowego Rzplitej. 


Mniej nomyślnie natomiast 
przedstawiałą się wyniki pragako- 
misji reewaknuacyjnej, gdzie ied- 
nakże sprawa zwrotu normalno- 


| torowego taboru kolejowego wzie 
i ła zadawalaiacy obrót. Z licznych 
| podleraiacych reewakuacił fabryk 


zdolańo dotad odebrać 7. Dalsze 
prace posuwają sle w tempie po- 
wolnem. Szczeeólnie dużo trudno- 


i ści czyni strona rosvjska w spra- 
Prace posuwają się szybko i stro-' 
na ukraińska, zwłaszcza jej pre-| 
zes, okazuje dobrą wolę. W najbliż 


wie zwrotu mienia 1 archiwum b. 
polskich przedstawicielstw zagra- 
nicznych. zaerabionych w słeroniu 
ub. roku. Delegacja polska spotka- 
ła się również ze sprzeciwem ze 
strony rosviskiej przy rozstrzy- 
ganlu sprawy reewaknacii stadnin 
zarodowych i mienia użytku do- 
mowezo. 


P. Butler bvł przyłęty przez Na- 
czelnika państwa, złożył wizytę 
premierowi ministrów ministrowi 
spraw zagranicznych. oraz wice- 
ministrowi pracy i opiek! społecz- 
nej. 

Zwiedził on również kasę cho- 
rvch m. st. Warszawy. Wicemini- 
ster pracy i opieki społecznej p. 
Simon w zastępstwie nieobecne- 
go min. Darowskiego podeimował 
p. Buttler śniadaniem, na którem 
obecny był także minister spraw 
zagranicznych. P. Buttler poru- 
szył w Warszawie sprawę ogło- 
szenia przez międzynarodowe 
biuro pracy konkursu ną pracę w 
ięzyku polskim o międzynarodo- 
wej organizacji pracy. Decyzja w 
tei sprawie powzięta w porozu- 
mieniu z władzatni polskiemi na- 
stąpi niedługo. 


Lwów, 22 listopada. 


Wczoraj rozpoczął się we Lwo- 
wie przed trybunałem przysię- 
głych wielki proces przeciw 39 
oskarżonym o zbrodnię zdrady 
stanu. 

W dniu 30 października 1921 r. 
w zabudowaniach grecko - ka- 
tolickiej kapituły  Świętojurskiej 
aresztowała policja obecnych 
tam na konferencji komunistycz- 
nej 26 osób: Zebrano wówczas 
duży materjał. Śledztwo dostar- 
czyło jeszcze więcej dowodów i 
spowodowało dalsze aresztowa- 
nia, tak, że na ławie oskarżonych 
zasiądzie 39 osób: 

Akt oskarżenia obsjmuje 135 
stronię i omawia działalność ka- 
żdego z oskarżonych osobno 
szczegółowo. Rozprawa potrwa 
przeszło miesiąc. Oskarżeni są: 

1) Stefan Królikowski (wybra- 
ny posłem w Warszawie) używa- 
jący nazwiska Paweł Szypow- 
ski, Cyprian i Krasnodębski, uro- 
dzony w roku 1881 w Warszawie 
i tam zamieszkały, religji rzym- 
sko-katolickiej, żonaty, ogrodnik, 
właściciel realności na Woli pod 
Warszawą. 

W czasach carskiej Rosji od- 
był Królikowski karę 8-letniezo 
więzienia za propagandę rewolu- 
cyjną, a od czasu wskrzeszenia 
Rzeczypospolitej po!skiej był w 
szeregach najwybitniejszych i 
najenergiczniejszych przewodni- 
ków komunistycznej partj! robat- 
iików polskich, godząc wraz z 
nimi w całość państwa polskiego. 
To było powodem. że w zrudniu 
1918 roku, internowano Królikow- 
skiego w  więzłeniu mokotow= 
skiem. Po uwolnieniu zo w lipcu 
1919, bierze Królikowski bardzo 
żywy udział w pracy K. P. R. P. 
stale na lej czele jako przewodni- 
czący centralnego komiteta a w 
sferach robotniczych nazywano, 
go polskim Leninem. 

Na nlego w płerwszej linji spa- 
da odpowiedzialność za agitację 
prowadzoną tak słowem, jako 
też za pomocą masy broszur, 
pism, odezw i ulotek, nawołują= 
cych robotników do rewolucji 
zbrojną ręka, do dyktatury pro- 
letarjatu, stworzenia rad delega- 
tów robotniczych „miast 1 wsi 
przy ewentualnej pomocy wojsk 
sowieckiej Rosii i Ukrainy. 
Ustawicznie podróżował po całej 
Polsce, przebywał też na Górnym 
Śląsku. Niewatpliwie prowadził 
tam robote partyjna w duchu o- 
dezwy pod tyt.: „Wobec nowej 
ruchawki na Górnym Śląsku." — 
Odezwa ta pochodziła z komuni- 
stycznej partii i zmierzała do po- 
zbawienia Polski tego kraju. — 
Królikowski był delegatem ko- 
mumistycznej partii robotników 
polskich na III. kongres III. mię- 
dzynarodówki w Moskwie, w le- 
cię 1921 roku i brał żywy udział 
w tal obradach. 

Dnia 9-co sierpnia 1921 był 
Królikowski na _ zjednoczenio- 
wem posiedzeniu centralnego 
komitetu komunistycznej partii 
Galicii Wschodniej, odbytem po- 
czątkowo w zabudowaniach Świę 
tojurskich we Lwowie, a następ- 
nie w prywatnem mieszkaniu, — 
Praca jezo była zawodowa i po- 
nad watpliwość płatna. Nie pra- 
cował wcale jako ochotnik a ma- 
jątku nie posiadał takiego, by bez 
pracy mår? żvć tak. iak żył i sta- 
le podróżować. Przytrzymałńy 
został Królikowski na konferen- 
cji 30 października 1921 roku. 

2) Czesława z Jachimowiczów 
dr. Grosserowa, zwana Olgą Le- 
wicką i Wandą Sadowską, uro- 
dzona w sierpniu 1883 w Jaro- 
szyzce gub. podolska, przynale- 
žna do Warszawy, zamieszkała 
we Lwowie, lekarka, obrządku 
rzym. kat. wdowa. Pracowała 
ona obok Królikowskiego. Rów= 
nież nie pracuje zawodowo, a ży- 
je dostatnio. Środki jej utrzyma- 
nia to agitacja i praca partyjna 
komunistyczno- bolszewicka, 
W roku 1918 wstąpiła do korneni- 
stycznej partji  obotników pol- 
skich. W kwietniu 1920 r. była 
aresztowana w Warszawie za to, 
że przesyłała uwięzionych 


— 


. 
10) 


| Proces przeciwko Komunistom we Lwowie. 


Trzydziestu dziewięciu oskarżonych. — Poseł Hrólikowski - „polski 
Lenin“: — Słynny Cichowski-prezes czerezwyczajki w Wilnie, który 
rozstrzeliwał bez sądu, — Komunista szuler. 


bywających w Cytadeli korespon kratycznej, przekształconej pů- 


dencję ze wskazówkami, 


środków mają używać, by wywo-,szcze w roku 1906, 
łać objawy chorobowe i tą drogą szkoły realnej i jako 


jakich źniej w komunistyczną, 


był je 
jako uczeń 
taki brał 


dostać się do szpitala, skądby ła- jczynny udział w życiu zagranicz 


twiejsza była ucieczki. 


f 


nych sekcji tej partjl, należał da 


Uwolniona z więzienia wyje-!SeKcii zagranicznych socjal-dem. 


wy i przybyła do Lwowa, gdzie 


W rękach jej spoczęło faktycznie 
kierownictwo gruny komunistycz- 
nej, ona zarządzała kasą partyjną, 


buty komunistycznej i jej kolpor- 
towania, do niej wreszcie przycho 


| 


rozpoczęła pracę w komunistycz- ; W 
nej partii robotników polskich. —jroku 1909. 


| 
| 
| 


chała bez zezwolenia z Warsza- | Królestwa Pol i Litwy, uczęszcza- 


iąc równocześnie na politechnikę 
Liege, skąd wrócił do kraju w 


Po umieszczeniu wzmianki w 
gazetach o Cichowskim, zaczęli 
się zgłaszać świadkowie, mający 


ona zorganizowała tak zw. sħiż- wiadomości o działalności jego w 
bę techniczną dla przewożenia bi- czasie jego urzędowania w bol- 


szewickim urzędzie rosyiskim. — 
W Moskwie przemawiał Cichow= 


dziły wszelkie pisma, w szczegól- | ski często na zgromadzeniach bol- 


ności od komunistycznej partji | szewickich bardzo radykalnie. — 
bolszewickiej z Ukrainy. Na kon-|Cichowski miał tam być komen- 
fetencji w gmachu Świetojurskim į dantem obozu jeńców w Smoleń- 


komunistycz. partii Galicji wscho- 
dniej i nawet czynność tę rozpo- 
częła, a nie dokończyła z powodu 
wkroczenia policji. 

3) Kazimierz Cichowski, zwa- 
ny też Kazimierz Łukaszewicz, u- 
rodzony w r.'1887 w Klimkiewi- 
czowie, pow. opatowski, obrz. 
rzym. kat., żonaty, ojciec 2 dzieci, 
absolwent Il. roku techniki. Jako 
działacz komunistyczny na tere- 
nie Polski, może trzeci z rzędu, 
ze względu jednak na niebezpie- 
czeństwo wpływu swego. zaj- 
muje młejsce pierwszorzędne, — 
Był wysokim urzędnikiem I wład- 
ca bolszewizmu na terenie pañ- 
stwa polskiego, chwilowo przez 
wojska bolszewickie w 1920 r. o- 
kupowanym. Wówczas to dał wy- 
raz swej nienawiści ku wszystkim 
którzy dla celów komunizmu nie 
mogli się wyzbyć uczuć narodo- 
wych i patrjotycznych. Działał 
ność swoją na terenie Małopolski 
rozpoczął w maju 1921 roktọ, w 
którym to czasie przyjechał do 
Lwowa. Założył tu tygodnik ko- 
munistyczny „Sprawa Robotni- 
cza'.Z Grosserową pozostawał w 
ścisłej łączności. Uważać go nale- 
ży za aranżera konferencji w gma 
chu Świętojurskim, gdzie propo- 
nował porządek dzienny obrad 1 
regulamin obrad. Miał tu wygłosić 
referat pod tytułem: „Sytuacja 
polityczna w -Galicii wschodniej, 
zadania i hasła K. P. G. W. Na 
konferencję przyjechał z Warsza- 
Wy. 

W toku całego śledztwa , Ci- 
chowski odmówił wyiaśnień co 
do szczegółów swego Życia i 
działalności politycznej. Dopiero 
później, gdy mu przedłożono do- 
wody, przyznał, że w roku 1917 
został zastępcą komisarza sowie- 
ckiego dla spraw polskich w rzą= 
dzie sowieckim, a gdy rząd sowie- 
cki przeniósł się z Petersburga do 
Moskwy w marcu 1918 roku, po- 
został w Petersburgu jako komi- 
sarz sowiecki dla spraw polskich 
dla północnego okręgu petersbur- 
skiego. W październiku 1918 roku 
wyjechał do Wilna do okupacji 
niemieckiej celem przeprowadze- 
nia partyjnej komunistycznej ro- 
boty, tam został członkiem rządu 
tewolucyjnego dla Litwy, a z 
chwilą zajęcia Wilna przez armię 
czerwoną w czerwcu 1919 roku 
został tam członkiem rządu s0- 
wieckiego Litwy, zajmując stano- 
wisko z wyboru prezesa wileń- 
skiej rady rohotniczej. 

Po zajęciu republiki przez woj- 
ska polskie udał się do Smoleńska 
gdzie pracowął w partyjnych or- 
ganizacjach do końca 1920. roku. 
W pierwszych dniach kwietnia 

11921 roku przyjechał -do Polski 
|przez Warszawę do Lwowa i od 
tego czasu aż do 30 października 
J921 roku tu przebywał. Co do 
działalności na terenie Małopolski 
odmówił Cichowski zeznań. Przy- 
znał dalej Cichowski, że do Rosji 
wyjechał w styczniu 1915 roku 
głównie z przyczyn materjalnych. 
Tam pracował w urzedzie aż do 
grudnia 1917 roku. W Paryżu 
przebywał 3 lata, to iest od roku 
1910 do 1913 , uczęszczając na 
wydział prawny, którego jednak 
rie ukończył ze względów miater- 
jalnych i musiał wrócić do kraju. 
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działaczy, komunistycznych, prze- Członkiem nartji socialno-demo= 


miała Grosserowa wygłosić spra- , sku I skazywał na śmierć oficerów 
wozdanie centralnego komitetu | polskich. Cichowskł 


jechał na 
czele delezadji do Syberyjskiej 5 
dywizji i wiózł amnestję dlą niej, 
a później pisały dzienniki komuni- 
styczne „Trybuna i „Młot'*, że Ci- 
chowski dywizię rozbroił, poczem 
ludzi wystrzelał. Inny Świadek 
zeznaje, że Cichowski jako szef 
jednego z bolszewickich „oddzia- 
łów należał do tak zwanego 
szczególnego wydziału, mającego 
znaczenie jakiejś tajnej najwyższej 
instytucji, skazującej ludzi na 
śmierć bez śledztwa i sądu, Wy- 
roki tej instytucji wykonywano w 
caru kilku minut po porozumieniu 
się. 

4) Józef Kriłvk, urodzony 1893 
roku we Wschodniej Małopolsce, 
obrz. gr.-kat., słuchacz praw we 
Lwowie. Pracował w organizacji 
komunistycznej od początku jej 
istnienia. Krilyk dążył do koniecz= 
ności zaprowadzenia w Galicji 
Wschodniej w drodze rewolucji 
ustroju sowieckiego, przy Tówho= 
czesnem przyłączeniu jej do Ukra- 
iny sowieckiej. E 

5) Izydor Serzyk, pseudonim 
„Syrek* i „Romko* urodzony w 
1893 roku w Tarnopolu, zamiesz= 
kały we Lwowie, obrz. gr.-kat., 
student politechńiki. Należał do 
przywódców komunistycznej par= 
tli Galicji Wschodniej. W miesz- 
kaniu Serzyka znaleziono mnó* 
stwo bibuły / komunistycznej, 
stwierdzono teź, że nie miał ża- 
dnej pracy, a żył dostatnio { 
jeździł często ze Lwowa po 
Wschodniej Małopolsce. Działał 
Serzyk w kołach ukrałńskiej mło- 
dzieży akademickiej i znany był 
jako komunista. Często zmieniał 
mieszkanie. Mieszkał też w zabu- 
dowaniach Świętojurskich. 

6) Nestor Chomysz, urodzony 
1891 roku w Łazach polskich,» 
Wschodnia Małopolska, zamiesz= 
kały we Lwowie, bezwyznanio- 
wy, absotwent filozofji. Pracował 
on w organizacjach komunistycz- 
nych w Rosji i na Ukrainie sowie= 
ckiej, był duszą przewrotu komu- 
nistycznego w jednej gubernii ro 
syjskiejj Na terenie Małopolski 
Wschodniej był wysłannikiem ko- 
munistycznej partji Ukrainy bol- 
szewickiej. Chomysz był człon- 
kiem delegacji sowieckiej Ukrai- 
ny dla pokojowych pertraktacji w 
Rydze, jak sam zeznaje. W czasie 
najazdu bolszewickiego na Mało- 
polskę Wschodnią w lecie 1920 r. 
zjawił się Chomysz na tutejszym 
terenie wraz z tak zwanym rzą” 
dem sowieckim dla Galicji Wscho- 
dniej (Gałrewkom), którego był 
wybitnym _ współpracowmikiem.- 
Dysponował bardzo znacznemi 
kwotami pieniężnemi, stale nosił 
przy sobie w teczce około 100.000 
mkp. Znalezione przy nim w Cza= 
sie aresztowania zapiski o wydat« 
ku różnych kwot na wyjazdy i 
diety. x 

Grywał wysoko w karty, prze- 
grywając niejednokrotnie znaczne 
kwoty... 

Ponadto jest oskarżonych trzy* 
dziestu trzech wspólników. 


Kupujcie 
PożyczkRę 
Złota. 


Preludia lozańskie. 


Anglja przeciwko Francji. — Kłopoty rządu francuskiego. 
(Korespondencja własna „Głosu Polskiego“). 


Paryż, 19 listopada. 


- Jutro już rozpoczyna się konfe- 
tencja w Lozannie. Część delega- 
tów, mających w niej uczestni- 
czyć, wyjechała dziś rano, — a 
Spór, rozpoczęty między dyplo- 
macją ` angielską a francuską, 
spór, rozgrywający się poza kuli- 
sami tylko wprawdzie, ale nie 
mniej przeto bardzo zaciekły — 
nie został jeszcze definitywnie 
zażegnany. Początek sporu tego 
1.dziwnej między obydwu rząda- 
mi nieufności sięga właściwie 
tych dni, w których Anglja wy- 


stąpiła z propozycją odroczenia | 


terminu zwołanła konierencji z 15 
na 20 listopada. Naogół starała się 
prasa francuska zbagatelizować 
znaczenie tego odroczenia, — ale 
kilka odważniejszych pism po- 
wiedziało otwarcie i wyraźnie, że 
Anglii i zależy na tem, aby niepo- 
rozumienie między nią a Fran- 
cją, trwało jaknaidłużej, Anglia 
opanowała w gruńcie rzeczy 
Konstantynopol, opanowała cieś- 
nińę Dardanelską, i nie życzy S0- 
bie niczego więcej, jak odroczenia 
rozwłązania całego zagadnienia 
bliskiego wschodu ad calendas 
graecas, gdyż ją osobiście naj- 
mniej to wszystko kosztuje. Rzecz 
zrozumiała, że interesy francuskie 
w Azji Mniejszej zostały wysta- 
wione na nowe niebezpieczeń- 
stwa, że zagrażają im zwycięskie 
wojska- tureckie; rzecz ponadto 
zrozumiała, że gra obecna jest 
wysoce niepewna i może wywo- 
łać nowe zawikłania, ale Anglia 
patrzy w przyszłość z zupełnie 
zimną krwią, gdyż chciałaby naj- 
chętniej do konfliktu przyszłego 
wciągnąć. i Francję i Włochy. 
Jednem słowem podnoszą się tu 
mniej lub więcej otwarte skargi 
przeciwko Angjji, że dla własnych 
egoistycznych celów uprawia 
podwójną grę polityczną na 
Wschodzie, a jest wielu takich, 
którzy twierdzą, że gdyby nie pe- 
wrego rodzaju powściągliwość ze 
strony turków, to sytuacja była- 
by wprost rozpaczliwa. Pierwszy 
spór, powiedzmy raczej pierwsze 
nieporozumienie powstało na tle 
dwu wypadków, które według 
prasy francuskiej, spotkały się w 
Apgljl z zupełnie fałszywą oceną 
Oficjalna prasa angiels. zarzucała 
Poincaremu. że nie wydał dostate- 
cznych dyspozycji francuskiemu 
komisarzowi w- konstantynopolu, 
generałowi Pelle, co-do zaprowa- 
dzenia w mieście stanu oblężenia. 
Telegram generała Pelle, domaga- 
lący się wspólnie z komisarzem 
angielskim i włoskim zezwolenia 
na ogłoszenie stanu oblężenia, 


„HENRI BARBUSSE. 


Dobra ciocia. 


—— 


— - Polowanie nie udało* mi się 
dziś zupełnie — mówił Szymon. 
Lato lak z cebra. Ani śladu zwie- 
rzyńy. Ponieważ nogi moje grze 
złv w błocie coraz bardziej, po- 
stanowiłem wracać do domu. — 
Mój wierny Spaniel, całv obry- 
zgany błotem, zwracał do mnie 
od czast do czasu swą mądrą 
mordę i rzucał niechętne spoj- 
rzente. Tymczasem zmrok zana- 
dał coraz głębszy i zacząłem po- 
woli przyzwyczajać się 'do myśli, 
iż zbładziłem. Nie uszedłem je- 
dnak nawet stu kroków, gdy, ku 
wietkiemu memu zadowoleniu. 
zauważyłem zdaleka jakieś drzwi 
mokre i błyszczące od deszczu. 
Zapukałem. Otworzył mi jakiś 
człowiek. z latarką w ręku, a 
gdy dokładniej mu się przyjrza- 
łem, poznaliśmy się nawzajem. 
Wszak to był Melut. Nie zmienił 
się wcale od czasów szkolnych. 
Przynomniałem sobie wyraźnie 
tego teniucha, o bladej twarzy. 
który myślał tylko o tem, jakie- 
iż zabłądziłem. Nie uszedłem je- 
wi. 


Mieszkanie. próg którego prze 
stąpiłem, urządzone było ze sma 

em. 

Przedstawił mnie żonie. Dwo- 
Je dzteci siedziało przy stole. — 
Była to właśnie pora kolacji. — 
Miałem wciaż wrażenie, jak- 


przybył do Paryża 7 listopada, a 
wszystkich tych środków, które 
uznają za stosowne. W dwa dni 
później rząd francuski spostrzegł 
się, że generał Pelle jeszcze nie o- 
trzymał odpowiedzi: przecięto ka- 
bel w morzu Fgejskiem. Władze 
francuskie zwróciły się wówczas 
do władz angielskich na Malcie z 
prośbą, aby droga iskrową prze- 
kazały generałowi Pelle telegram 
Poincarego. Rząd francuski nale- 
gat trzykrotnie i trzykrotnie pow- 
tarzał swą prośbę, władze angiel- 
skie na tw: nie dawały wszak- 
że żadnej odpowiedzi. Ostatecznie 
uciekając się do pośrednictwa je- 
dnego z prywatnych towarzystw 
telegraficznych, otrzymał od rzą- 
du angielskiego zapewnienie. że 
telegram został wysłany. Jedno- 
częśnie władze angielskie przy- 
stały do rządu francuskiego po- 
wiadomienie, że nie moga zająć 
się przesyłką oficialnych telegra- 
mów francuskich. Prasa francuska 
podkreśla ten fakt, aby wykazać 
pismom angielskim, że nie Francja 
lecz Anglia ponosi winę za to. że 
telegram wysłany z Paryża 7 li 
stopada. doszedł do rąk generała 
Pelle z tak wielkiem opóźnieniem. 

Drugi fakt — to odpowiedź od- 
mowna Poincarego na zaprosze- 
nie rzadu angielskiego, aby przy- 
był do Londynu na przedwstępne 
narady, Tłomaczenie Poincarego. 
że wobec ważnych posiedzeń iz- 
by, wobec walki o budżet nie jest 
w stanie opuścić Paryża — nie 
znajdowało w Anglii wiary. Są- 
dzono poprostu, że to jakiś wy- 
kręty Poincarego, chociaż w sa- 
mej rzeczy w ostatnich dniach 
wyjeżdżać on nie mógł i nie po- 
winien. Ostatecznie przybył jed- 
nak do Parvża Lord Curzon i są- 
dząc z oficjalnych: komunikatów, 
nałeżałohy przypuszczać, że po- 
między obu pertraktującymi mg- 
żami przyszła przynajmniej o ty- 
le do porozumienia, że tak Anglia 
jak i Francja stać będa w Lozan- 
nie na stanowisku takiem, jakie 
zajęły w nocie z dnia 23 września 
czyli, że będą popierały pretensje 
tureckie jedynie tylko wtedy, je- 
żeli wojska Kemala pozostaną po- 
za strefą neutralna i ani przed, ani 
podczas konferencji nie posuną 
sie poza cieśniny, ani poza morze 
Marmara,» 

Oprócz kłopotów na bliskim 
wschodzie ma Francja obecnie 
nowe kłopoty z depreciacją fran- 
cuskiego franka. Spadek franka 
stoi w ścisłym zwiazku z obec- 
nym bilansem francuskim. Francia 
wyasyznowała w postaci zaliczek 
44 miliardy franków na odbudowę 
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gdyby strach jakiś ciążył nad 
głowami moich gospodarzy. 
Byli jacyś nieswoi, roztargnieni. 
Zaczęliśmy wspominać przesz- 


— 


słość, szkolne czasy, i tak jakoś 
dobrze zrobiło mi się ia duszy. 


gdy wtem sufit zaczął drżeć od 
stuku mebli, przewracanych na 
górze. Gospodarze skoczyfi, jak 
zelektryzowani, ze swych miejsc 
i porozumiewawczo spojrzeli na 
siebie. Wtem rozległ się na gó- 
rzałem na nich, lecz pan, Melut 


odwrócił się. pani spuściła oczy, |” 


dzieci zaś zerknęły z ukosa na 
siebie. W tem rozległ się na gó- 
rze huk tłuczonego naczynia. — 
Pani Melut z miną człowieka to- 
nącewo spojrzała na sufit a pan 
Melut . sponsowiał. Chciał już 
wstać od stołu, gdy tymczasem 
hałas na górze ucichł. Gospodarz 
uspokił się nieco, spytał, czy 
przypominam sobie jeszcze tego 
idiotę, nauczyciela angielskiego. 
albo tego „mola książkowego”, 
łacinnika. którv nas tak zanm- 
dza? swemi lekołami. 

Wtem rozległ się w pobliżu 
przeraźliwy chichot. Odwróciw= 
szy się, ujrzałem na progu poko- 
ju, nie człowieka, lecz istnego u- 
piora. Stara, czarno ubrana: o 
trupio bladej twarzy, kobieta 
zbliżała się do nas. Szła powoli. 
drobnymi krokami, utkwiwszv 
nieruchome, rozszerzone źrenice 
w niewiadomą przestrzeń. Dzie- 
ci ze strachii przytuliły się do 
siebie. 

— Ciotka moja — rzekł Melut, 
przedstawiając mnie  przybyłej. 


GŁOS POLSKI 


miliardów na pensię 1 pożyczki. 
Poincare odpowiedział na tele- 
gram ten tego samego dnia, zale- | 
cając komisarzom zarządzenie 
Razem wziąwszy zaawansowała 
Francja na conto Niemiec 90 mi- 
liardów franków. Aczkolwiek teo- 
retyvcznie sumy tei nie można u- 
ważać za przepadłą, to w rzeczy- 
wistości brak jej w kasach rzado- 
wych, a brak ten powoduje wiel- 
kie trudności. 

Nowy biłans przewiduje 4 mi- 
liardy deficytn, którzy rząd fran- 
cuski zamierza pokryć wewnętrz- 
ną pożyczką. nie chcąc uciekać 
się do żadnych innych sposobów. 
mogących przyśpieszyć tylko je- 
szcze większe obniżenie franka. 
Francja musi jednak, chcąc nie 
chcąc, zaciąznąć inne pożyczki na 
pokrycie różnych szkód wojen- 
nych, czyli conajmniej 20 miljar- 
dów franków. 

Rozprawy nad budżetem, rozpo- 
częte w izbie francuskiej już 13-0 
listopada przybrały odrazu bar- 
dzo ostrą formę. Tak referent rzą 
dowy Bokanowski, wnuk emi- 
granta polskiego, jak i stronnic- 
two-radykalte chcieli doprowa- 
dzić do wycofania budżetu i wnie- 
sienia doń kilku poprawek. Sprze- 
ciwił się temu jednak minister fi- 
ransów de Lesteyric. wygłasza- 
iac wielką mowę, która wywołu- 
je w kołach ludności pewne ña- 
dzieje, aw zagranicy wzbudza 
wiarę. że Francja zdoła, mimo 
Ww szystko, przezwyciężyć zagra- 
Żajacy jej, a kto wie, czy nie w 
Berlinie obmyślany cios. 


Leon Prusinowski. 


Ja. 


Podajemy tu kilka myśli wiel: 
kiego poety zaczerpniętych z o- 
statniego 12 tomu jego utworów. 
Książka ta znakomicie przyczyni 
się do bliższego poznania poety. 
W tomie tym znajdujemy obok t- 
lotnych myśli-i aforyzmów. frag- 
menty trzech opowiadań: „Uroczy- 
słość”; „Testament Veli“ i „Z pa- 
miętnika szłachcica** i urywki dra- 
małóws: „Zaręczyny cesarza Mak- 

symiliana'*, „Katedra“; „Till Eilen- 
spiegel“ 1 „Veland*, (Pr. red.) 
- 


Za czem tęsknię? Za ludźmi. którzy 
wierzą, 
. s . 
Ex corde lux. 
. 
Nie obawiajcie sle, że mnie przecenla» 
cie. Gdy ocenicie moje dzieła, nic na 
tem nle stracę, 


+ 


Gdzie praznałbyś zająć miejsce w ży» 
ciu? Wysoko, czy nisko? W ukryciu, czy 
na mównłcy publicznej? Na mostku kâ- 
pitańskim statku, czy państwa? 


+ + 


Nie zwracając na mnie naj- 
mniejszej uwagi, podała wszyst- 
kim po kolei rękę, chwyciła ka- 
rafkę ze stołu i wylała z 1iej ca- 
nastepnie 
solniczkę. 


łą wodę: do salaterki, 
schowała do kieszeni 


kiem zaczęła Ściagać obrus ze 
stołu, lecz w tym momencie za- 


— Słuchaj, — rzekła, zwraca- 
jąc się do pana Melut, — kupi- 
łeś krowę! 

Bystrym wzrokiem spojrzała 
na mnie. 


twe, szklane niebieskie oczy. — 
Wtem wyciągnęła z kieszeni mo-, 
jei gazetę, i trzymając ją do gő- 
ry nogami. zaczęła głośno coś 
wyśnpiewywać. 

Pan Mełut zaśmiał się nerwo- 
wo. 

— Śmieszne to. nieprawdaż? 

Żona jego. iak zahvnnotvzo- 
wana, nie spuszczała oczu Z ta- 
lerza. Dzieci nagle zniknęły. 

Lecz cłotka usłyszała jakieś 
stłumione dźwięki pod stolem, 
schyliła się i chwyciwszy suchą, 
długą ręką chłopca za szyję. wy- 
ciągnęła go z tej kryjówki. Za- 
częła szarpać go gwałtownie, 
nie zwracając uwagi na przera- 
źliwe piski. 

Ojciec poczerwieniał jak rak i 
zaczął starą okłądać kułakami. 
tak, iż musiała wypuścić dziecia- 
ka. który, blady 


a 


Wreszcie z przerażźżliwym krzy, 


i drżący. padl! 
na podłozę. Mói kolega szkolny! 


bym soble I innym powiedzieć: Tu ie-j 


| stem 1 nie coinę się, tak mi Boże dopo- 
móż! 


14 + + 


Nie zsimowałem nigdy innej godności 
jak tę, którą czuję w sobie. 
. » ka 
Dawniej poświecałem wiele czas of- 
cym troskom i bólom, dziś zajęty iestem 


własnemi. 


+ J * 


Czesto, gdy przyznawałem się otwar 
cie do fakiejś słabostki, znaidowałem 


towaszyszy, którzy posładali te same. 


. A e 


Nalszczęśliwsze moje dnie zaczynały 
się zwykłe beznadziejnie i smutnie, a 
naigrosze zaczynały się bardzo szczę” 
śliwie, 


Życie mole takiego dnia, gdy nie znaj- 
duie samotności, podobne jest do życia 
ryby bez wody. 


z L * 


ERN ZZ W 


Moja sztuka jest moją moralnością. 
LJ 4 LJ 


Interesuję się nietylko sprawami ży- 
wych, załmuję się także umarłymi. 
$ s LJ 


Gdy tworzę --- nie czuję sie szczęśli» 
wym, ani zadowolonym, ani dumnym =- 


czuję się twórcą.. 


Czy przypuszczacie, że nie potralił- 
bym uczynić tego, czego mle czynią? 
e 4 * 
Moi przeciwnicy rie doceniąią dwóch 
rzeczy: mojej dumy i mojej obojętności. 


s + . 


Moi przeciwnicy nie doceniają dwóch 
gardy, do jakiej jestem zdolny, 


. + + 


Dzień w dzień zabiiałem w sobie poli- 


i| tyka --- gdybym tego nie uczynił, jakiż 


byłby sąd potomności? 
Gerhard Hauptmann. 


Teatr i muzyka, 
Teatr AA 


Dziś, w czwartek teatr miejski daje 
po raz ostatni „Peer Gynta* z p. 
Adwentowiczem na czełe.. W piatek, 
dn. 25 b. m. na scenie teatriu miejskiego 
ukaże się po raz pierwszy arcydzieło 

Słowackiego 5 akt. tradedja (w 9 obra» 
zach) „Horsztyńs! kit — w krakowskiej 
inscenizacji St. Koźmiana. W roli Horsz- 
tyńskiego wystąpi Karol Adwentowićz, 
w roli hetmana „dyr. Barwiński, w roli 
Szczęsneżo p. Śnay. 

Dyr. Barwiński idąc z jaknajnow- 
szym prądami, wprowadza grem po- 
dwójnej i potrójnej obsady. W ten spo: 
sóle rolę Horsztyńskiego grać będzie 
poza Adwentowiczen, Józef Pilarski. 


Dzisieiszy koncert. 


Dziś o godzinie 8-ej wiecz. w sali. fii- 
harmonii odbędzie się zapowiedziany 
recital niezrównanego pianisty-wirtnoza 
prof. Alfreda Hoehna. Znakomity ten ar- 
tysta wybrał na program dzisiejszego 
koncertu najpiękniejsze arcydzieła Ba- 
cha, Beethovena, Schumana, Chopina i 


Tam pragaqlbym stanać, zdzie mógł- + ir ii ego. 


zwrócjł się do mnie z _nienataral- | 
nym śmiechem. 
— Jakie to śmieszne. Niepra+/ 
wdaż? Takie zabawne! 
— Nasza ciocia 
wać — odezwała się Żona. 
„Melut mówił, pocierajac ręce. 
— Można się z nia bawić. nie- i 
prawdaż? I wszystko tobi po to. 


uciechv. Czyś zauważy! to? » 

— Tak — rzekłem cicho. 

— Czy wiesz, mój stary, mówił; 
w dalszym ciaru Melut. wraca- 
iac znów do deseru. — iź pomi- 
mo swych 73 lat, zachowała zi- 


PE opie: jej ać ZCZĄ- | netnie jasny umvsl. Dobra móz- 
ce, a zarazer dziwnie jakoś maT=| oowonica, nierrawwdaż? 


Po godzinie udałem się na spo- 
czynek, zbadawszy poprzednio 
dwukrotnie ryciel u drzwi. 


O północy zbudziły mnie przera-. 


żliwc krzyki. które wstrząsały 
całym domem. Skoczyłem z Ióż- 
ka i chwyciłem za broń, która 
była na szczęście naładowana. 
Na pierwszem pietrze paliło się 
światło. Słychać było stłumione, 
szepty. 

— Wziela tfonór. mówię ci, na- 
pewno, zdyvszanym głosem 
krzyczała pani Melnt. 
Zwarjowałaś, czv 0? On 
obudzi się, to pewne! Onegdaj 
były widły, wczoraj nożyćc... 
Pobiegnij predio i zabierz topór. 

Ściskając kurczawo broń. po- 
łożyłem się spać. 

Przeraźliwy krzyk rozległ 
w ogrodzie. 

Doszedłem do okna. 


się 


lubi pożarto- | 


odsłoni 
łem firanke i przy świetle ksie-! 
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Filozotja brody. 


Anglików opanowała w oslat- 
nich czasach prawdziwa nienawiść 
dia wszystkich ludzi, którzy noszą 
brodę. Gdy publiczność spostrzeże 
na ulicach Londynu brodatego je- 
gomościa, 'natychmiast otącza go 
ze wszystkich stron, pokazuje pal- 
cami i zasypuje drwinami, 

A jest to tem dziwniejsze, jeśli 
zważyć, że wiele słynnych oso- 
bistości w historji Anglii nosiła 
brody, ciesząc się, mimo to, 824- 
cunkiem swych  współobywałcji. 
Szekspir, Darwin, Rabindranath To- 
gore, by wymienić tylko ma zne- 
komitszych. l 

Ale o tem już dzisiejsi anglicy 
nie myślą; są oni niewdzięczni, jak 
wszystkie wielkie narody. ` 

W każdym razie faktem jest, że 
w toku historji zmieniają się bro- 
date i golone okresy, i że jedno i 
drugie, broda i wygolona twarz, 
pozwala wyciągnąć wniosek na te- 
mat zamiarów lub aspoSNOEĄ* 
danego osobnika. 


Demoniczne natury noszą AM 
jak naprzykład starożytni grecy, 
Karol Wielki i Franciszek Józe! 
w swych najlepszych latach. 

Starannie wygoleni są nato- 
miast tacy ludzie, którzy mniej 


|wagi przywiązują do demonizmu, 


a więcej na chędogie spożywanie 
zupy: starożytni rzymianie, chiń- 
czycy i ludzie rokoka, Prawie 
zawsze te czasy, w których ludzie 
spacerują ogoleni, były okresami 
wytwornych obyczajów i względnej 
pokojowości; natomiast zawsze mie- 
liśmy wojny i wędrówki ludów, 
gdy brodaci ludzie SO ster 
w rękach. 

A jeśli ktoś chce stwierdzić, 
jakie znaczenie może miieć naj- 
skromniejsza broda, a choćby tylko 
wąsy, ten niechaj sobie przypomni 
wąsy Wilhelma, które tak dłigo 
były dla narodów tematem rozinów, 
aż doszło do bijatyki, nie zapomi- 
nając, że na tych wąsach przez 
dwadzieścia pięć lat siii losy 
całego narodu. 

Dziwnem jest, ea t na 
jakich włoskach może czasami wi- 
sieć przeznaczenie narodit, 


Victor Anbartin. 


|życa ujrzałem długi. Pad WG O O a UTON Ar QWE AER OWA RA OWO 
cień wymachujący toporem na 
wszystkie strony. Jakaś - ludzka 
f postać nań naskoczyła. 

Byłem świadkiem zaciekłej 
walki, dzikich krzyków, które 
wkrótce jednak, stłumione, zamił- 
kły. Później zaskrzypiał piasek. 
pod wolnym. cieżkim krokiem i 


nważyła mnie, zamilkła i stansia.,aby tylko dzieciakom dostarczyć | ujrzałem wysokiego meżczyznę. 


i dźwigająceso jakiś ciężar- 
i Skorzystałem oczywiście z 0- 
t kazii, ażcbv wwiechać rannym 
| pociagiem, jakkolwiek pan Melut 
zapewniał mnie. iż żona jegn f 
j głotka beda bardzo niemile dot- 
kniete tym nagłym moim wyla- 
Praen i 
1 (Gdzie należy szukać 
zania tei zaeadki? 

Dowiedziałem sie tego jeszcze 
na dworcu. dzieki uprzejmej ķa- 
datliwości jakieiś otylej kumosz- 
ki. | 

— Tak, państwu Melut, — rze- 
kła — powodzi się nieżle. Nic 
nie robią, zdvż mieszkaja 1 swo- 
jej starei ciotki właścicielki ziem 
skiej. która posiada nicmałe 0Sz- 
czędności, i sparła się. że będzie 
mieszkać zawsze na «wsl. zdała 
od swych dzieci, które sz w Pa- 
TVŻU. 

W tgi chwili pociąg 
zajechał na stację. 

Siedząc w wagonie doptero 
zrozumialem i potrafiłem nale- 
(4y cie ocenić, tę szeroką i owac- 
lna działalność ć, jakiej się poświę- 

cił mój kolega, aby żyć tak, bez 
nrAcr, 


rozwią- 


właśnie 


| 


(Tłumaczyła E, E. 
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GŁOS POLSKI 


Podział na Klasy 
 drożyŹniane. 


W „Dzienniku Ustaw" nr. 96 o- 
yłaszonó rozporządzenie, którego 
mocą z dniem 1 października 1922 
roku zmieniono obowiązujący do- 
tvclezas podział miejscowości w 
państwie polskiem na klasy dodat- 
ku drożyźnianego w sposób nastę- 
pułjącyś, i 

Z dniem I października 1922 r. 
do pierwszej klasy dodatku dro- 
żyźnianego zalicza się następują 
ce miejscowości: 

a) b. Królestwo Kongresowe: 
Augustów, Częstochowa. Gro- 
dzisk. Lublin, Łódź, Mińsk Mazo- 
wiecki, Olkusz, Radom, Radzy- 
tin, Sejny, Suwałki, Warszawa, 
Zawiercie, Zgierz, cały powiat 
BA i cały powiat warszaw- 
SKI ug : 

b) b. dzielnica pruska: Byd- 
£oSzcz, Działdowo, Gdynia, Gnie- 
zno, Grudziądz, Hel, Inowrocław, 
Kartuzy, Puck, Reda, Tczew, To- 
ruń. Weicherowo, oraz cały po- 
wiat poznański; 

c) b. zabór austtjacki: - Biała, 

Cieszyn, Gorlice, Kraków, Lwów, 
Zakopane icały powiat droho- 
bycki. 
_ Ponadto wciela się do pierwszej 
klasy dodatku  drożyźnianego 
wszystkie miejscowości, zaliczo- 
ñe dotychczas do druzićj klasy 
dodatku*drożyźnianego, a położo- 
ne,fia obszarze. na -którym był 
wypłacany, zgodnie z odnośnemi 
„chwałami rady ministrów, funk- 
cionarjuszom państwowym doda- 
tek kresowy (nadztvyczajny do- 
datek drożyźniany). 

Z dmian 1 października 1672 r. 
znosi tiè dodaiz* kresowv (nad- 
"wyczajny doda:ek drożyźniany), 
wvjmwacany furkcjonarjuszom pań- 
stwowym na obszarze woje- 
wództw: nowogrodzkiego, poles- 
kiego, i wołyńskiego, oraz powia- 
tów: grodzieńskiego, wołkowys- 
kiego, białostockiego, bielskiego i 
sokólskiecgo województwa biało- 
słockiego. na obszarze ziemi wi- 
leńskiej, województw wschodniej 
Małopolski oraz na Śląsku Cie- 
szyńskijm. - 

Wszystkie pozostałe miejsco- 
wości zostają zaliczone do drugiej 
klasy dodatku drożyźnianego. 

Funkcionarjusze państwowi, €- 
tatowi 1 nieetatowi. których pobo- 
ry służbowe normują ustawy 0 u- 
posażeniu z dnia 13 linca 1920 r. 
oraz z dria 31 marca 1922 r., jak 
również pracownicy kontraktowi 
oraz oficerowie (równorzędni) i 
chorążówie (równorzędni) i 
zawodowi szeregowi otrzymują 
dodatek wyrównawczy w wyso- 
kaści 30 proc., o ile pełnią stałe ©- 
bowiązki służbowe w Warszawie. 
w Wilnie — w wysokości 20 pr.. 
w Łodzi — w wysokości 10 .pr., 
we Lwowie — w wysokości 5 pr. 
dodatku drożyźnianego. 


Jednolite prawo: wekslowe. 


— Wydział cyw. komisji kodyfika- 
cXjnej Rzeczypospolitej Polskiej 
rozpoczyńa dzisiaj w Krakowie 
posiedzenia, których przedmiotem 
będa obrady nad projektem ko- 
deksu weksłowego. Wypracowa- 
try już w całości przez sekcję pra- 
wa handlowego projekt ten będzie | 
pierwszym kodeksem polskim, | 
obełmiijącym prawo weksłowe, |! 
jednolite dla całego państwa: — 
Na sesfi październikówej. odbytej 
w Warszawie, uchwalił wydział ) 
cywilny, przedłożony przez sek- 
cje prawa cywilnego, projekt pra- 
wn autarskiego również dla całej 
Pofski lodnolitego: i 
Obydwa te proiekty. oraz opra- 
cowany już przez osobny komitet 
procki iistawy o ustroju Sidow- 
nictwą Rzeczypospolitej Polskiej 


- 


«weidą na porządek «lzierny iaj- | czy nie uchwalił 


bliższej plenarnej sesji komisii ko-, 
dytikacyinej,  poczem 
przedłożone seimowi. 


Wiadomości bieżące. 


DZISIEJSZA POGODA. 


Komunikat państwowego insty- 
tutu meteorologicznego. 
Prawdopodobny przebiez pogody w 
dniu dzisiejszym: 
Przeważnie pochmurno i mglisto, 
miejscami opady—deszcz lub śnieg, nie 
ep cieplej. Słabe wiatry południowo- 
zachodnie i zachodnie. Na południu 
kraju pododnie, większy mróz, 


Z rady miejskiej. 


Dziś ma się odbyć posiedzenie 
rady miejskiej, W myśl odnośnych 
przepisów, posiedzenie to, zwołane 
w drugim terminie prawomocne 
jest bez względu na ilość obec- 
nych członków rady. Na po- 
rządku dziennym dzisiejszego po- 
siedzenia znajduje się cały szereg 
spraw pierwszorzędnej wagi. _ 

(bip) 
ce wybory do rady 
miejskiej. 


Wobec wielkiej ilości radnych, 
powołanych na posłów sejmowych, 
powstała myśl wśród radnych za- 
rządzenia uzupełniajacych wybo- 
rów z powodu zdekompletowaria 
rady miejskiej. Następujący radni 
łódzcy zostali wybrani na posłów: 
dr. Rosenblatt (Łódź), p. Helman 
(Piotrków), p. Uta (pow. łódzki), 
p. Mincberg (Brześć), p. Badzian 
(Pińsk), p. Pudlarz (Konin), oraz 
dr. Kopciński i dr. Braude na se- 
natorów z województwa łódzkiego. 


Budowa szkół miejskfch. 


Budowa nowych szkół miej- 
skich postępuje w szybkiem lempie 
naprzód. Szkoły przy ulicach Kon- 
słantynowskiej i Marysińskiej będą 
niedługo wykończone. Nowobu* 
dujące się szkoły zwiedzał wizy- 
tator ministerstwa oświaty. (bip) 


Uzupełniają 


Sprawa budowy teatru. 


Komitet budowy teatru miej- 
skiego zwołuje specjalne posie- 
dzenie ze współudziałem  atchl- 
tekta Przybylskiego, celem defini- 
tywnego załatwienia kwestji. wy- 
boru placu pod teatr, oraz rodzaju 
budowy. Rozpatrywana będzie 
koncepcja połączenia sprawy bit- 
dowy domu ludowego zę sprawą 
teatru. (bip) - 


Wykonanie reformy rolnej. 


Główny urząd ziemski stwier- 
dzł, że przekazy pocztowe kasy 
oszczędności na sumy. wpłacane 
do państwowego banku rolnego 
na rachunek głównego urzędu 
ziemskiego z tytuła wykonywania 
reformy rolnej, bardzo często nie 
zawierają dostatecznych danych 
o wpłatach. 


Fakt powyższy powoduje sze- | cholski Felixs, Marysińska 8—2dni Jan Włodarczyk, znalazł w ustępie 
reg nieporozumień w stosunku do ,Pacer Stanisław, Drewnowska 37— 3 Kl. na słacji Koluszki, paczkę 
osób, wpłacających, utrudnia na- |2 dni, Adler Józef, Łagiewnicka 9— listów, obwiązanych i zaopatrzo- 


leżyte zarachowanie i zmusza do 
prowadzena mniej lub więcej 
przewlekłej korespondencji. 
Wobec tego. jak się dowiaduje- 
my, główny urząd ziemski wydał 
okólnik, w którym poleca aby za- 
równo okręgawe. jak i powiato- 
we urzędy ziemskie, przestrzega- 
ty przy dokonywaniu wpłat do 
państwowego banku rolnego obo= 
wiązku podawania (na odwrotnej 
stronie blarkietów nadawczych) 
ścisłych i wyczerpujących da- 
wych o dokonywanych wpłatach:. 
Zarządzenie 


działania urzędów* ziemskich ^ir- 
zależnione jest dobre przeprowa- 
dzenie reformy rolnej. 


Ustalenie bytu kolęiarzy. 


Jak wiadomo, sejm ustawodaw- 
„pragmatyki“ 
dla pracowników kolejowych, po- 


wizorjum, które w sposób niedo- 


wymienione jest | 
słuszne. ponieważ od sprawnego ' 


fuż posiadają własne przepisy 6 
służbie cywilnej; prace zaś w kie- 
runki ustalenia przepisów dla 
pracowników kolejowych są już 
zapoczątkowane w  prezydinm 
rady ministrów, 

Uchwalenie „pragmatyki“ dla 
kolejarzy odbije się dodatnio nie 
tylko na stosunkach służbowych 
pracowników kolejowych, lecz 
również na sprawności kolei żela- 
znych. 


Sędziowie patronackich sądów 
polubownych. 


Uchwałą magistratu z dnia 10 
listopada 1922 r. zatwierdzono na- 
stępujących sędziów superarbitrów 
patronackich sądów polubownych 
przy wydziale opieki społecznej: 
pp: sedziego E. Grabowskiego, re- 
jenta Ładę Juljana, kupca Kempne- 
ra Aleksandra, pastora Patzera Teo- 
dora, Kligera Oskara, przemysłowca 
Kernbauma Maksymiljana, wł. nie- 
ruchomości Jezierskiego Fdwarda, 
bankiera I andaua Leopolda, rabina 
dr, Braudego, przemysłowca Wal- 
fisza Edwarda. 


Ankieta wsprzwach sanitarnych. 


Wydział zdrowotności publicz- 
nej, w porozumieniu z wojewódz- 
kim urzędem zdrowia i komisar- 
iatem rządu, przystąpił do prze- 
prowadzenia ankiety w sprawach 
dotyczących stan sanitarnego po- 
sesji łódzkich. Ankieta, która prze- 
słana zostanie wszystkim właści- 


zakresu stosunków 
danej posesji. 
celu walkę z epidemjami przez 
przeprowadzenie kartoteki nieri- 
chomości, w której notowane będą 
wszelkie uchybienia w stanie sa- 
nitarnym nieruchomości łódzkich. 


sanitarnych 


50-cio lecie Towarzystwa 
. Kredytowego. 


Z powodu 50-letniej rocznicy 
istnienia towarzystwa kredytowego 
miasta Łodzi, odbędzie się nroczys- 
te posiedzenie połączonych, władz 
towarzystwa, w niedzielę, dnia 26 
listopada r. b. o godz. 12 w połu- 
dnie w gmachu towarzystwa, przy 


głoszony zostanie odczyt p. t. „Cha- 
towarzystwa kredytowego m. Łodzi“ 


Kary za niedopełnie obowiązku 
szkolnego. 


W tygodniu od 13 do 18 listo- 
pada r. b, za nieposyłanie dzieci 
do szkoły z wyroków komisji po- 
wszechnego nauczania odbyli kary 
aresztu: 

dni, Coliniewski Stanisław, Nawrot 
55—1 dzień, Miller Abram, Prze- 
jazd 66—2 dni, Matuszewski Anto- 
ni; Wolna 12-—1 dzień, Chojnacka 
Katarzyna, Targowa 34—2 dni, Tu- 


i1 dzień, Stefaniakowa Brygida, Al. 
1-go maja 41—1 dzień, Kajzler Jan 
— ] dzień. 


Komunikaty. 


Komitet dochodów  niestałych 
pol. czerw. krzyża uprasza o wpła- 
jcenie do biura przy ul. Piatrkow- 
skiej nr. 96, w godz. od/9—3 po 
poł. należności za nadesłane bilety 
na podwieczorek w dn. 19 b. m. 


i 
: 


Kryminalistyka | 


(s) Napad bandycki. Onegdai do mic- 
szkania Marjanvy Sikory, zam. przy u= 
licy Złotej nr. 8 wtargnęło 2 młodych 
ludzi, uzbrojonych w rewolwery. Ste- 
rotyzowawszy obechych w mieszkaniu 
bandyci zrabowali 25.000 mk. i zbiegli. 
Ô powyższem poszkodowana zawiado- 
miła urząd śledczy. (bip). 


(-) Pośrednik. Aresztowano Marcela 


zostaftą | zostawiając dotychczasowe pro- | Goldberga, mieszkańca Sandomierza, 


który przy pośrednictwie w sprzedaży 


Oprócz tego sejm obceny bę-istateczny określa prawa i obo-' Wezla. należącego do firmy „Wan“ 


dzie miał do załatwienia przedło- 
owe już poprzednio, ale przez 
dawny sejm jeszcze nie uclrwalo-= 
ne projekty komisji kodyfikacyj- 
nci: o prawie miedzynarodowem, 
międzydziefnicowem i o sądach! 
dia nieletnich. | 

Prace nad kodcksem cywilnym. | 
kodeksem karnym. procedura cy=! 
wilta I procedura karna, oraz ko- 
deksem handlowym są w pelnym- 
toku, ale w tej chwili żadna z nich, 
nie wyszła jeszcze za obręb sekcji | 


j 


iazki kolejarzy. 
O ile zdołaliśmy się przekonać, 
pracownicy kolejowi  przypu- 
sźczają. że nowy seim., uznając 
konieczność uregulowania ich sto- 
sunków służbowych w czasie tiaj- 
bliższym zajmie się sprawą wyds- 
nia „pragmatyki“ 

Zdaniem naszem, seini nie powi- 
nien odkładać na później uchwa- 


Ww 


lenia przepisów służbowych dłaj 


kolejarzy, tembardziei. że funk- 
cionarjuszę państwowi oddawna 


Krakowie, przywłaszczył sobie 6,250.000 
mk. Przesłano go do urzędu śledczego. 


Za handel papiorsami bez banderoli 
zatrzymany został Władysław Grocki 
(Drewnowska 54). Skonfiskowano mu 440 
panierosów, (bin), 


(-) Co kradną? Na dworcu Łódź-Kali- 
ska skradziono warek z koresnordencją 
pocztową, W sprawie tej urząd śledczy 
prowadzi dochodzenie, _ (bip). 


| 


Przy ulicy Lutomierskiej 11, w miesz- 


kagiu Pinkusa Baldmana dokonano w 


ul, Pomorskiej 21, na którem wy-, 


rakterystyka 50-letniej działalności jkiewicz (Prusa 4), Alfred Hage 


Sztajn Josek, Zakątna 3—dwa, 


Kary urzędu walki 


z lichwą muszą być 


zatwierdzane przez woiewódziwo. 


Jak już donosiliśmy w ubiegłym tygodniu interwenjowała u mie 


Q 


£ 


tejszego w osobach prezesa 


dnisira spraw wewnętrznych p. Kamieńskiego delegacja kupiectwa: tu- 
Frejlicha, redaktora E. Hamburskiego, 


A. Fuksa i'adw, Szwajcera, z powodu prześladowań kupiectwa łódze 


kiego przez urząd walki z lichwą. 


W rezultacie w dniu wczorajszym urząd walki z lichwą otrzymał 


od ministra wyjaśnienie, 


że kary wymierzane przez tenże 


urząd mogą być ściągane dopiero po zapadnięciu decyzji 
władz Il instancji t. j}. województwa, a nie jak dotychczas 


kary były egzekwowane przez I instancję. 


Ministerstwo również poleciło wstrzymać wszystkie 
sprzedaże publiczne, które już zostały opublikowane za niezapła* 
cenie kar przez kupców, dopóki nie zapadnie ostateczna decyzja wo» 


jewództwa. 


nocy kradzieży złotegn zegarka i gotów- 
ki na sumę miljona mk. 
Przy ul. Piotrkov'skiej 182 z mieszka- 
nia Jakóba Abta skradziono biżuterię 
į wartości pót miliona mk, 


Wypadki. 


(-) Skutk? alkoholu. W ósmym komi- 
sarjacie policji zamieldowano, że przed 
domem nr. 14 na Woduym rynku leży w 
śniegu pijany mężczyzna Mężczyzna ten 
po sprowadzeniu do komisariatu policji 
wkrótce życie zakończył. Ustalono, iż 
jest nim Antoni Mróz, zam. przy ulicy 
Nawrot 5. (bip(. 


(-) Zamach samobójczy. Przy ul. Fran- 


—— 


cielom posesji, zawiera 56 pytań z | ciszkańskiej 8, Zofja Fagas usiłowała po- 


zbawić się życia i w tym celu zażyła 


Ankieta ma naj jakiegoś płynu truiącego. Pogotowie ra- 


tunkowe w stanie groźnym odwiozłao de- 
natkę do szpitala przy ul. Drewnowskiej. |. 


Dochodzenia administracyjne. 


Walka z pijaństwem. 


Za ukazanie się w miejscu pu-. 
| blicznem w stanie nietrzeźwym po- 
ciągnięci zostali do odpowiedzial- 
ności karnej: Stanisław Zakrzewski; 
,(Hrabiowska 3), Franciszek Wanat 
(Rzgowska 9), Bronisław Huras 
„(Przędzalniana 105), Stanisław Ja- 
chowicz (Łowicka 14), Jan Trusz- 


4 


(Leszno 42), Edm. Rorik (Gdańsk), 
Stanisław Fus, Stefan Szespalew- 
ski (Zawiszy 14), Franciszek Ke- 
lek (Drewnowska 39), Stefan Mu- 
szyfiski (Lutomierska 4), Artur 
Sztucbucher i Cezar Wajer (Kon- 
stantynowska 76). (bip) 


Jak ginie poczta, 


W dniu 29 października 1921 r. 
stróż kolejowy na stacji Koluszki, 


nych pieczęcią: Warszawa—Sosno- 
Iwiec z datą 26-X 1921 r. Paczka 
zawierała 8 listów poleconych, a- 
dresowanych do różnych osób, z 
których 3 były zupełnie otwarte, 
a 2 miały naddarte. boki. 

| Paczka ta wraz z inną kores- 
pondencją była wysłana z Warsza- 
wy 26-X 21 r. w wagonie poczto- 
wym pociągu, idącego w kierunku 
Sosnowca, .i była odebrana z am- 
bulansu przez dyżurnych za pò- 
kwitowaniem. W dniu tym przez 
pocztyljona Franciszka Gąsiorka i 


urzędnika poczt w Koluszkach, 
Gustawa Belana, paczka ta została 
wysłana. 3 


Wobec nacłego zniknięcia prze” 
syłki Belan i Gąsiorek stanęli przed 
sądem okręgowym. Pierwszy na 
sądzie oświadczył, że nie wie w ja- 
ki sposób zginęły listy, chyba, że 
‘wypadły z paczki, gdyż były luźno 
związane, Gąsiorek opowiada, że 
wózek, na który listy włożono, 
jest stary i paczka mogła wypaść. 

Sąd skazał Belana na 5, a Gą- 
siorka na 3 dni aresztu. 


Echa wyborów. 


Sędzia pokoju 2 okręgu p. Thum 
rozważał sprawe przeciwko Roma- 
nowi Libichówi, oskarżonemu o 
agitację przedwyborcza na korzyść 
listy nr. 5 i rozdawanie kartek do 
głosowania. 

Libich skazany został na 15 dni 
bezwzględnego aresztu. 


—- 


(bip), 


W sprawie „Dwóch Sierot" 


Kilka szczegółów. 


Specjalnie dla „Dwóch sierót* wybue 
dowano w Mamaroneck, koło wytwóre 
ni Griftitha, dzielnicę starego Paryża 
na przestrzeni 14 akrów. Trzy główne 
gmachy są ścisłą koplą istniejących je- 
szcze w Paryżu domów, odtworzonych 
w ich dawaeł postaci z XVIII wieku. 

Sala, w której ukazuje się król Lu» 
dwik XVI jest dokładną kopią sali tro- 
nowej w Wersalu, włącznie z malowi= 
dłami ściennemi. 

Budowa starego Paryża pochłonęła 
35,000,000 stóp sześciennych materjału bu- 
dowienego; koszty „Dwóch sierót" wg- 
nositv 5 milionów dolarów (80 miliardów, 
polskicu-marek), Wszystkie sceny zosta- 
ły opracowane nod osobistym kieru i» 
kiem D. W. Griffitha. 

Notatki Viograliczne. Lilian Gish ur. w 
Spriengfield (Stan Ohio) w r. 1896, sia« 
stra jej Dorota jest o dwa lata młodsza, 
W r. 1902 sześcioletnia Lilian występoe 
wała już w dramągie dziecinnym obok 
Gladys Smith, późniejszej Mary Picke 
ford. W r. 1912 obie siostry wybrały się 
do wytwórni Biograph z wizytą do Ma- 
ry; dojrzał je orli wzrok dyrektora Grif- 
fitha, który zachwycony łch wdziękiem 
i urodą zaangażował je stante pede. 

Lilian Gish wsławiła stę Jako od 
twórczyni ról głównych w najsłynniej- 
szych filmach (Giriffitha, jak to: „Złam 
mana lilja": „Droga na wschód”: — 
„Wielka miłość"; „Dwie sieroty“, gdzie 
obie sfostry po raz pierwszy wystapi. 
ły razem. 16618, . 


jazd związku strzeleckiego. 


W dniu 26 b. m. o godz 10-e* 
rano w sali rady miejskiej rozpocz: 
mie się doroczny zjazd okręgowy 
związku strzeleckiego. Z tej okas 
zji związek wydał 'następującą o: 
dezwę: 

„Do obwodów i oddziałów 
związku strzeleckiego okręgu łódze 
a d podległ 

oraz drugi w niepodległej 
Polsce odbędzie się doroczny wale 
ny zjazd delegatów okręgu łódz- 
kiego. 

W dniu 26.X1 r. b. przed forum 
społeczeństwa i wszystkich jega 
warstw zdawać będziemy Sprawo« 
zdanie, które jest niczem innem, 
jak rachunkiem sumienia obywa: 
tela-żolnierza „w niepodłegłej Oj- 
czyźnie. W dniu tym ARR 
wszyscy dowiedzą się, że jesteśmy 
organizacją czysto wychowawczo: 
wojskową, mającą na cel dobra 
ogółu. 

Dobro to streszcza się w daniu 
szczęścia ludzkości drogą rozum- 
nego wychowania fizycznego, 2 
tem samem zapewnienia własnega 
bytu niepodległego przez uczenie 
się i pogłębianie wiedzy wojsko: 
wej w celu samoobrony narodo* 
wej, na wypadek narzucenia nam 
wojny przez wrogów, którzy czy» 
hają na nasz kraj, by rozszarpat 
go, jak drapieżne kruki, na strzęe 
py. Swiadomi jesteśmy zamiarów 
naszych wrogów, okalających naS4 
kraj, przeto nie wolno nam zapo- 
minać o codziennych obowiązkach 
obywatela-żołnierza. W ten sposót 
stwarzamy idealny typ polaka. 

Szerzyć mamy oświaję i pogłę+ 
biać swoją wiedzę wśród tych, 
którzy w -niepodległej Polsce są 
ciemni. > 

Program  zakreślony jest ma 
długie lata, a urzeczywistnienie na 
stąpi w tym momencie, kiedy prze 
niknie nawskroś nasza idea, rzi 
cona, jak złote ziarno, w glebę. 

Stoimy twardo na gruncie Wias 
nej niepodległości, a ci, którzy Z% - 
rzucają nain partyjność, są właśnie 
tymi, którzy nchylają: się od ob% 


rocznicę śmierci 


odbędzie się o godn. 
stwo żałobne, na kłóre zapraszaja 


wiązku obywatela-żołnierza, a tem- 
samem są warchołami. - 


Mamy «przecudnaą historję na- 
szej organizacji, która złotemi 
zgłoskami zapisała się w historji 
odrodzonej Polski i potwierdziła, 
że jedność, wola-i czyn prowadzą 
do zwycięstwa. 

Hasła te powinny przodować 
narodowi polskiemu. 

Apel nasz rzucony niechaj doj- 
dzie dò wszystkich warstw spole- 
czeńistwa. które Świadomie pracują 
w związkach strzeleckich." 


Warszawa. 


Zmiana nazw ulic. 

Magistrat postanowił. aby obec- 
nej ulicy 29 listopada nadać nazwę 
ul. Zwłerzynieckiej, zaś ul. Huzar- 
skiej — nazwę ul. 29 listopada. 

Jednocześnie nowej ulicy wprost 
ul. Filtrowej przy Raszyńskiej do 
Grójeckiej nadano nazwę ulicy 
Filtrowej. 


. Zmiana w prasie. 
Dziennik, popierajacy podczas 
wyborów folksistów, 


Ww r mtedztelę, dnia 26 listopada 1922 r, jako w pierwszą bolesną 


Mąż, córka 1 akatae 


„Nasz Kur- 


P. 


Róży z Nenmanów Dawidowej Łęczyckiej 


10-ej rana na cmentarzu żydowskim nabożeń:* 


krewnych, przyjsołół 1 znajomych 


jer“, przechodzi na własność sio- 
nistów i łączy się z organem blo- 
ku mnięjszóści narodowych .No- 
winy Codzienne“, przyczem z Te- 
dakcji „Naszego Kurjera* ustępu- 
ja pp.: Hirszhorn i Wołkowicz. 


Dama w spodniach. 

W dniu wczorajszym do sklepu 
krawieckiezo Stanisława Kowal- 
czyka (Wsnólna 10) zgłosiła się 
jakaś elegancka dama i oświad- 
czyła, żę chce zamówić spodnie 
Krawiec zdziwił się wielce orygi- 
nalnym obrtalunkiem, ale dama 
wyjaśniła mu, że to ma bvć pre- 
zent dla narzeczonego. Spodnie 
miałv być wykonane z prawdzi- 
wego angielskiego materjału. 

Jak 
zmartwił się krawiec — żeby spo- 
dnie nasowały na narzeczonego. 

— Nic nie szkodzi — przymie- 
rzy pan na mnie, bo mam nogi a- 
kurat takie same jak narzeczony. 

Kowalczyk uśmiał się serdecz- 
nie z tei przymiarki i poszedł szu- 
kać ansielskiego materiału 

Dama obejrzała kilka sztuk i nie 
znalazłszy gustownego dla siebie 
ZEM wyszła nie zamówiwszy 


—— 


jednak będzie z miarą —! 


do prowadzenia gospodarstwa w iatelizentnym 
domu. Konieczna umiejętność obobodzenia się 
z chorą, pożądana znajomość niemieckiego. Oferty 
sub.: „M. Pr 3 Adm. „Głosu Polskiego“ 


Składy towarowe 


| do wynajęcia. | 
Oferty pod „M.O.* do Adm. „Głosu* > 


HEAT WYR ype -Arnes + 


Sprzedaż szyb i kitu 


oraz szKlenie okien. 
Glówna nr. 14. Olejniczak i Smoliński,|617—1 


mna zana 


Nr 522. 


spodni. Zaciekawiony damą, Ko- 
walczyk wyijrzał ża nią oknem i 
zauważył, że weszła naprzeciwko 
(Wspólna 15) do szewca Ignaceżo 
Strusia. Po wyjściu damy Kowal- 
czyk poszedł do Strusia i spytał 
co ta dama kupowała i dowiedział 
się, że zamawiała męskie buty, ale 
nie podobała jej się skóra i wy- 
szła. Wtedy krawiec domyślił się, 
że była to złodziejka i spytał, czy 
sąsiadowi co nie zginęło. Istotnie 
po sprawdzeniu okazało się brak 
pary butów z cholewami wartości 
80.000 mk. 

Kowalczyk śmiał się ze Stru- 
sia, iż dał się oszukać, nic oczy» 
wiście nie wiedząc, źe i jemu da- 
ma ukradła sztuczkę materjału, co 
skonstatował dopiero później. 

Struś pobiegł za osobliwą damą 
i dogoniwszy ją na placu Trzech 
Krzyży, sprowadził do XIII komi- 
sarjatu wraz z parą butów, które | 4 
już były opakowane. Sztuczkę 
skradzioną u Kowalczyka zdążyła 
już „odpalić“ jakiemuś wspólniko= 
wi, natomiast podczas rewiżji zna- 
leziono na niej nowe zupełnie mę- 
skie spodnie, które ukradła w ja- 
kimś sklepie krawieckim. 

Damą w spodniach okazała się 
Helena Waś, tak się przynajmniej 
podała i twierdzi, że nigdzie nie 
mieszka, a osłatnią noc spała na 
dworcu kolejowym. Osadzono ją 
w areszcie. 


tun cie bilatu skarbowe 


BILET SKARBOWY 


to rachunek bieżący w kieszeni. 


Poszukiwana osoba) Kemtet Sami 


niniejszym zawiadamia, że w sobotę. dnia 28 bm. 
o zodź. 5 ej po poł. odbędzie się w lokalu Łóds- 
kiego Żydowskiego Towarzystwa Dobroczynności Przyjnujć od 1=2 pp 


gdańska 


8211 | przy ul. Zachodniej 


Ogólne Zebranie 


Członków Zgromadzenia Synagogi 


z następującym porządkiem dziennym: 
1) Zsgajenie posiedzenia; 2) Wybór'prze”| 
wodniczącego, sekretarza i asesorów Ogól-| 
nego Zabrania; '%) Odczytanie protokułu Ko-, ZIELONA nr. 11. 
misji Rewizyjnej; 4) Zatwierdzenie sprawo- 
zdania za rok 1921-2 1 budżetu na rok 1922.3; 
5) Zmłana statutu; 6) Wnioski. od 9—2 
Zgodnie z 5 17 Statutu Synagogi nohwały, 
jakie zapadną na Ogólnem Zebraniu, zwołanem w 
terminie drugim, będą prawomocne bez względu 
13—1|na liczbę przybyłych członków. 


Z Grand-Kina. 


Młoda amerykanka, Arite Pyar- 
scham zwiedza wzraz z ciotką swala 
India Wschndnie i poznaia w fednem 
z miast Maharadże z Rernarpoor», który 
rnchwycony młodą miss nastanawia 
norwać ją. Droes podstepn zwabla on 
Arlie do swoiego nałaen, który ohsta- 
wia wartą. złożona z włarnroh mn hin- 
dnsów:i oświadcza ntesrcześliwał mies, 
iż w pałacu wybuchła zaraza, wskutek 
czego wyjście jest niemożliwa 1 Aria 
musi nozosłać, 

Początkowo Arlta wierzy. kledy 
nań nastenowanie Maharadży staja sie 
podejrzanem, Arlie mostanawia nełec 
z nałacn. Niestety, test to ntamóżliwem. 
Pozostały w mieście, RIII HNI, narze- 
czony Arlle zanienokofony dłnzą nie- 
pbecnością rozpoczyna poszukiwania 
wrna z przyjacielem awołm, kanitanem 
Falenonerem 1 no włeln trudach | zwal: 
czeniu Iłoznych przeciwności udala mu 
sle uwolnić Arlie włsśnia w chwili. 
której grozi jej ostatecznie nanba w 
płomieniach palącego się namiotu, 

Maharadła ginia w płomientach, 
Arllo zaś i BIN powracają szczęśliwie 
do damn. > ISB 


VA Pont arty 


KA- KI- DU pod dyr.Wł, Lina 


w Manteatlu, Zachodnia 45+ 


Dziś Premiera! 
Zespół osób 20 
z Czwanową, Tsanboty, 


-l 


Zimińską, Elvone i Robertem || 


Redenem i Linem — 
na czele, 


Niebywałe szlagiery! 
Wielki 3-godz. program! 


DANCING! 
Oryginalny Jazz-Band. 


Loka! ntwarty od 10 wiecz. do 5 rano. 


Tevrari, 


1. 20 


Komitet. 


Oo = ul 


pzy Al. Kosciuszki Dr.W. tagunowski 


Choroby akórne 
i weneryczne 


Dr. |. Sioersiron 


Choroby skórne 
t weneryczne 


Prayj. od 12—2 1 7—8w po 
pante5— i pół Niedziela N 880 W.U.Z. 17;YL 2 r 
PP. 10459— 


Ścala, Varieté 
803 —1 
20 pierwszorzędnych 
atrakcji 20 
Program niebywały ! 


Przyjdźcie podziwiać! 


Dyr. 8. Kuperman. 


Braun 


Południowa ff 23. 
Specjalista chorób 
skórnych i wanerycznych. 


(Długa) 42. Praiano od 0-10 maż Iet 


d 5—8 w. 


77 inkar Batia *© 


A. TEPLIGK! 


wróci, 


Dr, med. 


LUBICZ 


Ceglelnians 43. 
Choroby skórne, wanóryczno 


| Sołowi ejczyk 


PA Choroby skórne iwanarycz. 


a ei. słońcem wyżyn Pańska. 4, róg Konstant. 


W sali gimnaz E. Wolfsonowoł Leszeni 
Frzylmnjo od éma Dia pati Przyjmuje od 0 CA 1-ej 
od 


jum p 
przy ul, Zawadzkiej 23, 
odbędzie sią w czwartek, dn. 23 b m. o 


BRYLANTY, 


alna poczekalnia. 787—15 


Jeneralni przedstawiciele: 


Bracia Borkowscy 
Łódź, Piotrkowska 125. 


Do sprzedania używany 


AOMDEESO DErOWY 


z Kondensacją 


fabryki A. Borsiga w Berlinie. Skok 400 mm., 


średn. 340 mm., 130 obrotów na 
Piśmienne zapytania do Adm. 
Polskiego* pod „Kompresor“. 


Mamesen eremare aen 


" 


NADESZŁY 


najnowsze modele 


na sezon zimowy. Zielona 1. Lucyna. 


7 Kapitałem 10 — 15 miljonów 


odczyt p. p 


(eh, Cegielniana 54, 


x 
Pe EŃ 


jętna. 
u portjera, pod literą Z, 


pzm REWA. A nak 


minutę. 
„Głosu 
401-—-3!do sprzedania, 


tjera lub telef. 11-19. 


477-8 


prof. A. B. CYPSA dk KALI per 


wobec zagadnień utopji hinduskiej. 


1) Hindusi dawni a współcześni. 2) Walka Ormorda! 
z Arymanem, 5) Co to jest dusza I ŝwiat? 4) Bud- 
daizmą 5) Tagore — wyrazem epoki. 
lirykiem, 7) Tagore — filozofem 8) Utepizm hin- 

duski i europejski, 605 


RARE W AT A AP MK A M A 


| 
' Rabindrauath Tagore 


Warsztatów tkackich 
|52" —72" do kupna poszukuję. Prsnnd Buchalter-(Ka) 


z gruntowną znajomością księgowości po- 
szukiwana. Zgłoszenia piśmienne z poda- 
niem pensji do firmy „Pita“, Pańska 90,” 89-8 
m PEEP 9 |. | CY YO RAZY 0 - PREAZOZZE  WW CK 


poszukuj 


- . Buchalter- Bilansista 


na stanowisku poszukuje odpowied= 
niej posady. Oferty do „Głosu* sub 


KASA 


ogniotrwała, szaiowa, 'w najlepszym stanie, prak mae x 
Wiadomość: Milsza 58, u por- 


Ostrzeżenie. 


Kasa Wypłaci Ne 2485 na sumę Mk. 
197 500, płatna d. 30 listopada r. b, wydanajężć 
na zlecenie firmy A. Szepsa na rachunek skrzyń 
podług faktury z d. 18JIO r. b. zostaje przez 


6) Tagore — 


| 


tatra- 


6610-3 


2—3- 4 


pok kuchnią i god i 
16622-2 two ie, "oferty pod Kii jony“ 


= eiiiai ||| || a 


Kawaler, Kupiec 


poszukuje umeblowanego po-| 
Ia ewent. 2 pokKoi. 
Oterty składać można: Al. Kościuszki 10,! 


Kupie 
OCena*obo-! 


16612— 


624—2, Poe podatkowość, 


bami 
patid: 


wiedriśna—arobiono”. 


ły, złoto, srebro, zegarki, różną biżnterję, ` 
„stare zęby dywany kupuję: płacę najsumienniej. | 


Sklop jobii, 47, 3(erszkorn, 


Płacę I50'|, drożej 
Kupuję brylanty, złoto, srebro, perły, 
djamenty, biżuterję, stare zęby, zegarki oraz 


dywany, Aonstantynowska 7, 
Mili, prawa oficyna I BRRR "MER 


+ mana 


| Prawnik | Or. S. KANTOR 


éa lat i lą lat ałużby ad- 
(aieletracyjaej par oxcellence 
7 Alawe aiaiaaeo? gołe 
owe, władający pol- 
bg Toskim i ukraińskim ję- 
po e) Bajer A s potrze- 
ku na Ukrainie, oner- 


DE 


Cegielniana 37, 
róg Piotrkowskiej 


601-10 


e mieszkania 


GAZOMIERZ 


ijdziesięcio płomienny. A. Biegański, Choroby skórne 
tal, Gdańska 64. 


508—3 


Specjalista chorób wene» jad 5—5 


rycznych, skórnych, 
Í aroczopłel owych 


Leczenie pa ' RUntgona 
nie p ef im tge 


waniem oddający siq poracso- Dja pań 6—8 p (dlakobie i dzieci) | 7777 
mi m „pea, aio asy uż 16359—4 Godz, przyj. od 5—3 pp 


Doktór 


= SZUMACHER 


'Dr. med. 


M. Glazer 


Piotrzowska 82, 
pge skórne 

| wenery 

Przyjm. od 11—i I 5—8 


Adolt Engel 
Chor, kobiece i pad 


Al. I-go Maja e róg jod 4—ó. 
Długiej 33, 
Przyjmuje s A do 4. 


Dr. med. 


Zeligsonowa 


Posrednto Przyjmuję TA 1—3; AA aiadzia: F 


ptr do qq. 6 Sierpnia (Bened) 1.| | 
wa mh td. 

sa „Choroby koblece, skórne h. Lewkowicz, P 
I weneryczne 
wali na twarzy 


7 Dr. MARJA 


Jórelów-Lewinsonowa 
Ewangielicka 2 Chor, weneryczne i skórne. 


anisator, E samilo-] Godz, przyjącio: od B—2 7. 
i} pp, 


Cegielniana 6. 
WUz 22X1-2] 13795 15 2 duże aata po 8 okien 


r. Bolesław Kon 


Choroby uszu, nosa, gar- 
dła i chirurgiczne, 
Gods, przyj. 13—1 1 od 4—7 w 
Piotrkowska II3. 


16217—20, 


ne 


14457—8 
Dr. med. 


Henryk Bergson 
Akuszerja i chor, kotilece, 
Dzielna 6. : 
14125—46 
Nr. 204W, U. Z, 29. V. 508 


KUPUJE 


brylanty, złoto, srebro, 
platynę itp, oraz wyko- 
nywuję wszelkie repara 

cje judilarskie i zezarm. 


42—11 


(kob.) 


1503730 


maa. -- am 


SZOPA 


murowana, w centrum 
miasta do KOTY 


i weneryczne |Wiadomość; Aleja Koś- 


Dr. Lewkowicz: = 
Konstantynowska 12, | 
od gada. 2=) | pd 0>—3, Aktris, 


ciut 30, m. 4. BI 


m- maa" 


Samo chód 


* [Forda 4 osobowy Torpedo 
do sprzedania w Biurze 
Technioz, i składzte ma» 
szyn B-cla Golitlust,Łódź, 

AI. Kośołuszki 82, "m: 9947 


a 


entenia in u 


Do wynajęcia 


każda, nadające Bię na 


. rzedsi barnia zai b 

ini ać Ch ik uas nnieważniona, ponieważ wyżej wymieniona M | Choroby body i wene- Dentystka lowo > b otaa S 3 pok kaj z 
i firma po kilkakrotnem żądania skrzyń do ali cure òis. A -i eri dł. w uchnią bez wyg 

E rS aiia 1 R ŻE pe ut, ; GLIK- ROGAGKA ul. inia be wcag pr 


 wiejoleizią praktyką w fabrykach tutejszych i abie nie dostarczyła. 


zegranicznych wstąpi jako wspólnik do istaleją- 
cego korzystnego interesu branży chemicznej. — 


Oferty sub _K. 179" do adm. „Głosn* 


nabyciem. 


162989—53 | LaB02—1 


Dom. Etsped. D. Rapfar i S- 


GOO mk. 


I pietra. 


Grodzeńska, Lipowa 9j 
», PrG80—1 


| niedz. i święta od 11—1 po po 


Benedykta Aż | 
(è-go Sterpnia) 


Główna 5 
wznowiła przy Cie | gag 
15502—12ł0d 10—l i 8—7, 


na m ipao, 
10162-3 


Wiadomosć 
u właściciela, 


601—1: SG 


(GŁOS POLSKI” 
E Łódź - 
23 ligtopada 1922. 


GAZET 


HANDLOWA 


„GŁOS POLSKI” 
Lódź 
23 listopada 1922, 


Lentralizacja niemiec 


kiego przemysłu. 


"od ukończenia wojny świato-|nazwy: specjalizacji. produkcii 


wej niemiecki przemysł dąży co- 
raz wyraźniej do centralizacji, 
czyli do połączenia poszczegól- 
nych przedsiębiorstw przemysło- 
wych w olbrzymie wspólne gos- 
podarstwa. 

Jest to oczywiście tylko skutek 
zmiany, podstawowych warun- 
ków przemysłu powojennego i no- 
wych techniczno-organizacyjnych 
zadań, jakim dawne kartele podo- 
lać by nie mogły. 

Gdy przed wojną węgiel i żela- 
zo były podstawą niemieckiego 
przemysłu, po wersalskim pokoju 
rzeczy się z gruntu zmieniły, Naj- 
bardziej dotkliwym jest oczywi- 
ście brak węgla, gdyż wpływa on 
hamnująco na wytwórczość żelaza. 
Pomimo ciągłego ograniczania 
wytwórczości hut żelaznych. brak 
węgla jest coraz przykrzejszy. 

Niezmiernie także utrudnia po- 
lożenie brak kapitału, gdyż banki, 
pomimo wysokiej stopy procento- 
wej (10 — 11 od sta), niechętnie 
udzielają kredytu, i nie popierają 
zupełnie mniejszych  przedsię- 
biorstw przemysłowych. 

Pozatem spadek kursu marki 
jest dla przemysłu niemieckiego 
nie kończącą się nigdy katastrofą, 
która utrudnia wszelką uczciwą 
i pewną kalkulację i otwiera wro- 
ta:coraz-szerszej fali spekulacji. 

Wpływy niemieckiego przemy- 
stana obcych rynkach zmniejsza- 
jasię z każdym dniem, gdyż po 
wojnie wiele czysto rolniczych 
krajów zorganizowało swój włas- 
nv przemysł i broni go wysokiemi 
clami. ochronnemi. 

Dotychczasowe t. zw. kartele, 
w które łaczył się przemysł nie- 


| 


częściowej i produkcji nowego 
typu. 

Ogromnie sprawnie działa w ta- 
kich połaczeniach komisja, zajmu- 
jąca się sprzedażą i wysznkiwa- 
niem nowych rynków zbytu. Do- 
tychczas nie doceniano olbrzymie- 
go znaczenia wspólnego zakupu i 
wspólnej sprzedaży. Centralizacja 
taka ułatwia ogromnie «eksport 
zagraniczny i jest we Francji co- 
raz częściej stosowaną. | 

Najważniejszem obecnie zada- 
niem niemieckiego przemysłu jest 
odzyskanie utraconego wpływu 
na rvnkach zagranicznych, to też 
centralizacija, która nioże najłat- 
wiej ten wpływ przywrócić. jest 
coraz częściej stosowańa, tembaT- 
dziej. że zmniejsza ona znacznie 
koszta.. 

Wahanie sie kursu marki i nje- 


pewność na giełdach. połączone Z | ję 


brakiem kapitału obrotowego, 
zmuszają nawet nie posiadającę 
wielkich kapitałów przedsiębior- 
stwa do łączenia się we wspólne 
towarzystwa, które to połączenie 
pozwala na racjonalniejsze wvzv- 
skiwanie produkcji i na rentow= 
niejsze 
Wszędżie widne jest dążenie do 
zmniejszenia ryzyka. Należy do- 


|dać, że tąryfv kolei niemieckich, ! 


czyli właściwie mówiąc. polityka 
kolei państwowych także przy- 
czyniła się do centralizacii pžze- 
mystu. 

Ale nie chodzi tu jedynie o cele 
materjaine. Bardzo czesto cen- 
tralizacja poszczególnych calezi 
przemysłu jest tylko wyrazem 
dążenia do władzy  poszczegól- 
nych, stojacych na czele jąkiegoś 


| 


zza 


pomieszczenie zysków. | zy 


Spadek franka francuskiego. 
Opinia p. Aubry. 


Deputowany francuski i re- 
ferent do spraw finansowych I. 
Aubry na zapytanie © przyczyny 
[spadku franka odpowiedział co 
następuje: Truduo zaprzeczyć, 
że frank przechodzi obecnie pew- 
ne przesilenie. Cyfry są w tym 
wypadku wymownym dowodem. 
Gdy na wiosnę funt angielski ko- 
sztował niecałe 50 franków. obec- 
nie cena jego dochodzi do 70, a na~ 
| wet do 73 fr. Dziś funt kosztuje 
| ckoło 68 franków. Koła finansowe 
jsą tymi objawami silnie zaniepo- 
|kojone, gdyż zdaja sobie doktad- 
nie sprawę, jak wielkim politycz 
nym i gospodarczym ciosem jest 
dla państwa spadek waluty, 

Nie uważam także. by wywody 
ministra finansów utrzymującego, 
że spadek kursu nie ma wobec 
wyśmienitego budżetu wielkiego 
znaczenia, były specialnie uspa- 
ające. Uważam, że gdy frank 
wart jest o jedną czwartą mnief 
niż poprzednio, to tem samem na- 
sza zdolność kupcza jest także o 
iedna czwartą zmniejszona. 

Należy * więc rozejrzeć się w 
przyczynach tej nagłej zmiany. 
Przędewszystkiem należy ` za- 
jaczyć, że w sprawach włas= 
ych jesteśmy zazwyczaj zbyt 
pesymistyczni, a-nasz wrodzony 
krytycyzm jeszcze pogarsza 
|położenie. — Nie zauwáżyliś- 
my więc, że funt angielski wyka- 
zuje na całym świecie tę samą 
jwprost zagadkową zwyżkę. Gdy 
'zaś iakn miarę weźmiemy dolar 
obraz sie natychmiast zmieni. -Ale 
w każdym razie należy się tej rze 
„czy zruntownie przyjrzeć. 

Przedewszystkiem wiadomo 


In 


s 


I jest, że w obecnej chwili zebrało 


iwięcki, mie mogą podołać zada-, przemysłu osób. Nawet zagranicz- się kilka przyczyn, które powo- 
niom, powojennym. W obecnych | ne koncerny starają się o uzyska-|criją spadek franka. Najwaźniej- 


czasach nie istnieją już wspólnie | nić takich w 
obowiązujące ceny. Ciągłe zmia- | niemieckim.. 


ny waluty i wzrost cen surow- 


t 


Jakiż bedzie wpływ tych pola- 


pływów w przemyśle |szą przyczyną jest nieurodzaj — 


Jesteśmy wtym roku zmuszeni za- 
, kupić za 2 miljardy franków ame- 


ców zmuszają przemysł do zupel- | czeń, czyli poprostu powiedziaw- rykańskiej pszenicy. Drugim po- 
nie innego rodzaju kalkulacji. No- | szy trustów, na niemiecką gospo- wodem iest niespodziewany TOZ- 
we warunki rozdzielają . najbar- | darkę narodową? Przedewszyst-;wój przemysłu francuskiego. — 
dziej nawet ze sobą związane | kiem zachodzi pytanie. czy. w ta- Przemysłowcy sprowadzają ol- 


przedsiębiorstwa. Taki 


rozpad | kich 


miał miejsce w.roku 1921, gdy z| dawniej bywało. uzdolnionymi i 


powodu niezadawalającej konjun- | pożytecznym 


ktury i zagranicznej konkurencji 
«wiązek między przemysłem włó- 
klerniczym a żelaznytn został zt- 
pełnie przerwany. 

Obecne związki przemysłowe 
będa się zapewne w istocie swej i 
we formie różniły. Nie będzie tu 
chodziło.o osiągnięcie jakiegoś po- 
szczetólnego celu poszczególnych 
wałęzi przemysłu, w obecnych 
czasach: należy przedewszyst- 
kiem dbać o całość. Forma praw- 
na jest w takim wypadku kwestją 
drugorzędną.  Centralizacja ma 
wnieść olbrzymie oszczędności w 
handlu wewnetrznym. przy zaki- 
"pie materjałów, przy użytkowaniu 
ich iwyrównaniu cen. W ten spoż 


jednostkom 
jakiekolwiek miejsce w przemy- 
śle i czy swobodna twórczość i 
przedsiębiorczość nie: zostanię w 
ten sposób zupełnie uniemożliwio- 


warunkach uda się, jak to brzymie ilości surowców. by jako | 


tako podołać wszystkim zamó- 


Jak melody tit masło. szfoczne. 


Ministerium skarbu wydało o- 


na. Przy braku kredytu prowadzi |stathio do wszystkich urzędów 
to także do pewnej dysharmonii ieelnych okólnik, w którym wyja- 


pomiedzy zakładowym a obroto- li, że wszelkie masła sztuczne, 


wym kapitałem. |iadalne, bez względu na ich skład 
chemiczny, w opakowaniu hurto- 

wem lub detalicznem, należy 

,clić, jako surogaty margaryny. 


Ceny wyrobów hutniczych 


Związek polskich hyt żelaznych 
Fustali!, zacząwszy od dnia 21 listo- 
! pada b. r., aż do odwołania nastę- 
t mijące ceny: żelazo-handlowe 500 
"marek; bednarka: zimno walco- 


Dia społeczeństwa iest to po- 
czątek nowej ery kapitalizmu. u- 
traia wartości indywidualnej. za- 
ostrzenie konfliktu miedzy kapita- 
łem a pracą i iako skutek tego 
wszystkiego i jedvne wyjście z 
położenia — połaczenie albo koo- 
peracja kapitału ze związkami zaa 
wodowymi. 


Takie połączenie i przewaca de- 


sób następuje połączenie wszyst- inokratycznych związków zawo- 


kich mających wspólne cele przed 
siębiorstw+ jak naprzykład górni- 
czych. adlewni żełaza i wytwórni 
maszyn. Brak węgla zmusza prze- 
myst do bardziej racjonalnej gos- 
podarki 1/wiele iest fabryk. które 


otrzymują energię przy pomocy | cą. ale trudno także prz 
rozlicznych gazów. W ten sposób | aby tak liczny i tak u 
nowstaję duża oszczędność kapi-|ny odłam społeczeńst 
niezależność. Tak | jentował się w 
przemysłowe | dział 


tatu f newna 
pracuja. zakłady 


Rheln-Flhe-Union, Wiele fabryk 


celułozy | papieru pałączyło się z|ny 
tego, powodu z kopalniami węgla.|ze swych cech narodowych, 


dowych prowadzi znów do zniniej 
szenia autorytetu państwa. a co 
za tem idzie do umiedzynarodo- 
wienia przemysłu. Czy takie są 
cele przemysłu  niemieckiero? 
Trudno dać odpowiedź twierdza- 
ypuszczać, 
świadarmio- 
wa nie,or- 


alności. A że nie:niecki naród, 
jako całość, zupełnie nie iest skłan 
do utraty nawet naidrobniejszej 
N0- 


Chodzi tu lakże o olbrzymie o-| wy kierunek w przemyśle prowd- 


szęzędności w podatku od kapita- 
lu obrotowego. Połączenia takie 
sa najrozmaitszego typu i noszą 


W. sprawie. fottararii rolnych. 


Zagraniczie zarządy pocztowe 
zwracaja się do naszych, władz 
pucztowe-telczraficznych z zaża- 
lenfamw że deklaracje celne do 
mezok nadchodzących z Polski, 
106 aa wypełmiane w języku frar- 
väkien Jub w języku kraju 


PADADZUŁ 7 


| 


prze- | 


dzi niechybnie do wewnętrznych: 
zatargów. 
Inż, Feliks Mor... 


Urzędnicy. przyjmujący paczki 
zagranicę wbrew przepisom będą 
naciągani do odpowiedzialności: 

. Deklaracje celne mógą być 
wypełniane wypełniane w hastes 
pnjących językach: 1) do Czecho= 
słowącji — w ięzykach czeskim, 
francuskim i niemieckim: 2) da 
Węgier — w językach węgieskim, 
demieckim i fęancuskim: 3) do 


wohóc tego władze pocztowo- |Rumnmii — w językach rumuń+ 


miegraliczie wydały 


zarządzę ! 
mie W którvm podkreślaią konie-| 


kim'i francuskim; 4) da Holandii 
- w językach holenderskim. fran- 


t 


wana 1.020 mk.: gorąco=walcowa- 
ua 650. mk., drut 650 mk. Do cen 
bowyższych będą doliczone nad- 
płaty obowiązujące w dniu wysy- 
lania żelaza: blacha cienka, gru- 
iba i uniwersale 660 mk., nadpłaty 
, według nowoustalonega cennika: 
i.błacira dachowa 660 mk., plus na- 
stępiiące dopłaty: dla wymiarów 
711 przez 1,422 przez 0'5 — 0'55 


skutkach swęj| min. 6% proc. dla wymiarów 711 
przez 1'422 przez 0'56 — 0'60 mm.* 


3 proc. dla wymiarów 711 przez 
1422 przez 0'61 — 075 mm. 58 
proc., dla wymiarów 711 przez 
1422 przez 076 — 087 mm. 53 
proc. 

Za wyroby hutnicze wysyłane 
ze składu pobiera się dodatkowo 
10 proc. od cen zasadniczych. 

,_. Wszystko za kilogram loco wa- 
gon, stacja wysyłająca przy za- 
mówieniach pełmowagonowych. 


Projście da monopolu tytonioweno. 


Ministerstwo skarbu wydało 
przepisy wykonawcze do ustawy 
o monopolu tyfoniowym na okres 
przejściowy od 1 grtdnia r, b. do 
l kwietnia 1921 roku. Na mocy 
tego rozporządzenia wsżyscy fabry- 
kanci wyrobów tytoniowych obo- 


czność przestrzegania  obowiązu- , uuskim i niemieckim; 5) do Szwaj- |wiązani są swoje wyroby opatry- 
incyci przepisów w sprawie wy- |varjl — w ięzykach francuskim i|wać nowemi opaskami państwowe- 


many, paczek z zagranicą. 


wiemieckim. 


go monopolu tytoniowego. 


wieniom. Wynika z tego ogromne 
zapotrzebowanie na dolary i funty 
i otwiera się tem samem pole 


iest sedno całej sprawy: brak za- 
ufania spekulantów! 

Podczas wojny Anglia udzieliła 
nam obszernych kredytów pań- 
stwawych, zaś po zawieszeniu 
broni londyński skarb dalszych 
kredytów odmówił, czem sam so- 
bie silnie zaszkodził. Anglia nie 
doszłaby nigdy do tak wysokiej 
liczby bezrobotnych, gdyby była 
pozostała w kontakcie finanso- 
wym z Francją. Pomimo niesprzy 
iającvch okoliczności Francja u- 
porządkowała swój budżet w cią- 
gu osiemnastu miesięcy, gdyby 
zaś Anglia nie była odmówiła 
swej pomocy, Francja uskutecz= 
niłaby sanację swych finansów w 
o wiele jeszcze krótszym czasie, 
kurs franka nie zniżyłby się i An- 
glja nie poniosłaby tylu strat z po- 
wodu francuskiej konkurencji. — 
Francja zmuszona była zwrócić 
się o pomoc do spekulantów i po- 
moc te otrzymała. ale za cenę ja- 
kich ofiar! 

W ciągu 1919 i 1920 roku zadłu- 
żyliśmy się na 47 miliardów i dług 
ten, będący przeważnie w rękach 
| drobnych kupców, zniża kurs dran 
ka. gdyż wystarczy najmniejszy 
alarm by wywołać panikę, Takim 
psychologicznym momentem był 
spadek niemieckie marki, Wy- 
straszeni właściciele zaczęli po- 
śpiesznie wyprzedzwać wszyst- 
kie obce dewizy, czy to były miar- 
ki, czy też iranki. Na giełdach po- 
wstała panika. spekulanci na lon= 
dyńskiej i newvotskiej giełdzie 
rozpoczęli regularną kampanię 
przeciwko frankowi, tak, że na- 
wet w kraju zachwiało się zaufa- 
nie do franka. f 

Pomimo to zaufanie nasze do 
franka bynajmniej się nie zmniej- 
szyło. Jestem pewny, że gdy doj- 
dziemy do porozumienia z Niem- 
cami, spekulacja zmieni swe zda- 
nie tak co do frankd. jak i co do 
marki. Statys; 


| 


Następnie tylko te fabryki, któ- 
te udowodnią, że mają specjaln 
gatunek papierosów, posiadających 
zbyt na rynku, utrzymują prawo 
produkowania tych gatunków z do- 
tychczasowemi nazwami. 

W dalszym ciągu rozporządze- 
mie rozszerza ustawę 0 monopolu 
tytoniowym na województwo po- 

orskie I poznańskie, w których 


działa w całym zakresie. 

Rozporządzenie dalej przewidu- 
je, że wywóz wyrobów  tytonio- 
wyci może być dozwolony tylko 
za każ0orazowem pozwoleniem ge- 
neralnej dyrekcji monopolu tyto- 
niowego. 


Obrót towarowy 2 zagranicą. 


Wczoraj w clównym urzędzie 
l przywozu i wy ` zu pod przewod- 
uietwem dyrek" | urzędu inżynie- 
'ra Malinowskiego odbyła się kon- 
erencja w sprawie obrotu towaro- 
go z zagranicą. Między temata- 

poruszonymi na konferencji 
były omawiane środki zapobiega- 
jące wywozowi jaj do Gdańska, po- 
nieważ jaja zamiast do Gdańska 
wędrują zagranicę, co znów w dti- 
żym stopniu przyczynia się do 
wzrostu drożyzny tego artykułu w 
kraju. 

Na konierencji podkreślono, iż 
spekulanci, wywożący jaja, zara- 
biają do 30 miljonów marek na 
wagonie. W konierencji uczestni- 
czyli przedstawiciele ministerjum 
skarbu, spraw wewnętrznych, rol- 
nictwa i kolei żelaznych. 


Wrzorajsze notowania w Zarycho: 


ZURYCH, 22 listopada. (Pat). Począt- 
kowe kursa dewiz? Berlin 0/08 i pól, Ho- 
tandia 210 i pół, Nowy Tork 534 i pôl, 
Londyn 2404, Paryż 3825, Mediolan 2450, 
Praga 17/08, Budapeszt 0'224 trzy czwar= 
te, Zagrzeb 2'15. Bukareszt 3'45. Sofia 
3:95, Warszawa 003 i pół, Wiedeń 0/0073 
anstr. stempi, 00075. 


Wwa 
"we 


Imi 


<w 


Rynek pieniężny 


Gielda warszawska, 
W dniu wczorajszym*na warszaw 
skłem zebraniu giełdowem tendencja dle 


b R, .. walut i dewiz naogół bez zmian. 
wszelakfej spekulacji. Tu właśnie | 3 


W dziedzinie papierów dywidendo« 


| wych obroty bardzo ożywione. Tendens 


| 


cja szczególnie mocna dla akcji wtó- 
kienniczych, które uległy nowej znacz- 
nej zwyźżce. Papiery publiczne bea 
zmiany, 


Gotówka. - j 
Dolaro Stan. Ziedn. 15300 —15700 
Dolary kanad, 1580 
Franki bel. 1082,50 
Franki. franc, 1145 


Czeki i wpłaty, 


zelgia 1070—107 1. 
Berlin 2.60—02,702.50 
Gdańsk 2.42.50—0,45 
Londyn 71150—709900. 
Nowy fork 15800—15875. 
Drobne dolary 15730—15580. 
Paryż 1165—1155. 
Szwałcaria 2950, 

Prada 49), 

Wiedeń 26.00 

Włochy 755. 


Listy zastawne. 


Milionówka 1700. 

4 pół roc, listy zast. ziemsk. za 
rubli 610. 

4 į pół proc. listy zast. ziemsk 74 
marek 58.50, 

5 proc. oblig. m. Warszawy 580. 


Akcje. 


Rank Dvskontowy 24000. 
Bank dla handlu i przem. 35000 
Bank Małopolski 4000. 


100 


Bank przem aiaa 3200 
Bank przemysłowy 
Bank Kred Warsz. 16500. 
Bank ziemski kred. lwow. 1200 
Bank zj. z. polsk. 9300—9800, 
Bank Handlowy 39500 
Bank Zachodni 30000. 
Zw. Sp. Zarobk. 14750 
Ornkier 500000. 
Firley 7000. 
Wildt 8300 
Drzewo 7000 
Zielidski 11540. 
161108 b 
Starachowice  82000—6700. 
Zvrardów 1300000. 
Haberbusch 170000 
B-cia Nobel 21800 
Cegieiski 58000—42000 
Modrzejów 75000 . 
Lilpop 65000 
Pocisk 5800 
Ostrowiec 83000 
Rudzki 4 
Karasiński 14000 
Parowozy 10200 
Borkowski 10500. 
Zegluga 4900 
se ta 5800—8150. 


urt 4500. 
Kijewski 62500. 


Cedola iołóy ziwiężwi w iid, 


Łódź, dnia 22 listopada, 
Dolary St. Zjednoczonych (gołówe 


s 


s ka) w płac. 15.700, w źąd. 15.775, tranz 
otychczas ustawa ta jeszcze niej 15725 


= ---— O o I I 0 NN nn AA O EE EE A ZA a 
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Dolary St. Zjedn. (czeki) w piac. 
15.650, w żąd, 15.750. 

Franki belgijskie (czeki) w płac. 
1070 w żąd. 1080, tranz, 

Franki franc. (gotówkaj—w platēs 
ni 1140, w żądaniu 1150 
Franki francuskie (czeki) w plan 
1150, żąd, 1155, w tranz, — 
PRA szwajc. p w ptae 

, W żąd. 2985, w tranz, — — 
Panty: ang. (czeki) w płac. 70.900. 
w żąd. 71200, tranz. 
orony austr, (czeki) w płac 0.22, 
w Żąd, 0.22 i pół, w tranz, —— 
Korony czeskie (czeki) w płac. 490, 


w żąd. 500. 
Marki niemieckie (got.) 260 w żą* 
danin 2.65 tranz. —— 
Marki niem, (czeki) w płac. 2.55, 
w żąd. 2.80, tranz, 2.57 i pół. 
5 proc, listy zastawne m. Łodzi w 
płac. 200, w żąd. 210, 
4 i pół proc. listy zastawne m. Eo 
dzi w plac. 190, w żąd. 200. 
6 proc. obligacje m. Łodzi w płae 
85, w żąd. 95. 
Miljonówka w płac. — — w żąd, 
0. 


1 cane) giełdy warszawskiej. 


Wczoraj na warszawskiej gieldzie nies 
urzędowej notowania były następując” 
Dolary 15,700 

Marki niem. 2.55 

Franki fr. 1150 

Funty 69000, 

Ruble złote 775.000 

Ruble srebrne 5000, 

Biton 2.500 

Tendencja wybitnie zniżkow:. 


Len. 


RYGA. 20 listopada. W ub. rokit 
łotewskie ministerstwo skarbu sprze- 
dawało len lepszego gatunku po 5% 
funtów Szterl za 1 t. Obecnie, ponies 
wąż zysk był niewystarczający, posta. 
nowiono podwyższyć cenę o JO proc 
Monopol iniany mą być utzymany. 


8 GŁOS POLSKT TOE 


s e 


okójl w śródmieściu 
AHE na pokój z 
taikuchnią ewent, dwa no- 
Sfenkliewiczr|koja, za dopłatą Oferty 
ficyna, IT-giejnod „róg Nawrot* do 
i piętro. Kaliń | Głosu*, 
570—2-k| ace 


Doniesienia rózmalł”. 
(Za wyraz 50 nt). 
powa S EB. Koankie- 
are] Csglolniana 5, 


0.0 


RECENTE E 
Brai kagatin: Mita Siraash. Dzielna 14. Telefon 13-85 


SALA FILHARMONII, J:i, $t 
Dziś o godzinie 8'|, wieczorem 


gra 
ALFRED 


restante stówna poczta, M. Gold, "okaz. tys. mk. „A DE Lomi. 
801— żę sprzedania; szafy 


Na aE łóżka, stół, krzesła 
kredens, otomana, szaf. 
ka noona, bleliźniarka, 


= y H 
Posiadam 2 pokoje kołdry watowane oray 


10x10 toke! po Zokna, niedaleko od centrum, chciał- 
bym wykorzystać to na interes handlowy lub łaj w 1 a, 
fabrykaeyjny z współpracą, 3 piętro. 3 445-—3-1 


Szukam wspólnika z Kapitałem. 
Oferty do „Głosn* dla „Współpracn” 


Poszukiwane 


MIESZKANIE peim Ta wy. 


3-ch lub 4-ch pokojowe dlajkcch, zupełnie nowe jbardzo staranne, elegss- 
bezdzietnego mśłżeństwa.  |orsz dynamo maszyna do|c"!e: Ceny umiarkowane 


EM Pośrednicy pożądani, Łaskawejąpy esa. Płotrkow | jowootworzona pracow. 
oferty sub. „Ihżynier* do Adm. „Głosu Pol technicy. | ficaria Ma panen Dyin 


vas wszelką garderobę dam- 
ela i EIRE EAE az ; pianino za no zagraniczne 


earras wstawki do 
wszywania krytą ma- 
zyną oraz dziurki do 
bielizny. Benedykta 22. 
„|Fostńska, 172-5d 


acownia aukien . Wan- 
dy” Główna 55, front 


pijaka oa DA po 
kasy ogniotrwałe róż-|0iskich cenac en- 
Poszukiwane nowə lub w dobrymjnej wielkości, sprzedajęj_iowicza M 69, front. 
na dogodnych warun] 16474—2—d 
kach. Zawadzka 17, fr, 


stanie będące 
A) Bilety do ada w kasie Filharm. ok 1, codz. od g. 10—1 BE Z | 
5 1 od 3—7 w., w niedz. iświęta od 10—11 od 3—5 pp. 607—1 AS warsztaty tkackie; preian sypialnię pa Lagudione fokomanty: | 


łóżek żelaznych 
na bawełnę CIE 1 lustro. Kro- 


36 i 42 cali szer. Łaskawe oferty pod lit.jeza 4.m. 18, 451—354] (Za wyrar 30 mk.) 
„B. H.* do Adm. „Głosu Polskiego" 671-2 Sprzedam su sukę rasy wil-|Nierbich Michał zgnbił 


czej. Cegielniana M8, za bezterminowocgo 
'3% połiojowe; 


Szczegóły w programach. 


| Poszukuje 


1 lub 2 pokoi z umebio- 
waniem ub bez kawaler 
inteligent. Łask. zgło 
„szenia do adm. „Głosu 
Polskiego" pod 3 Seo 


Wystrzegać sią falsyfikatów, 


Kozakiewiog, od 1 — 3 i|urlopu roozn, 1805, 
„w złocie”, 
powodu zmiany inte-|w Łodzi. 522— 3-4 
mieszkanie z wygodami poszukiwane odlregu, Milsza 10. 8122k orgon a Gu. 
Obejrzeć można między |„@łosu Polskiogo* pod „G. H. 38100" 584- | phiri Si6—i—kjizakovaki Jakób zeubit 
zata oszklona do skle-|' paszport niemiecki 


5—7, Pie ad SEAE 16447—S—2 

kiep spotywozo-kolo spobywozo-kolo- IDDZUŁO Łaja zgabiła pa- 
AÈ gsh za AB | . Śrrzedam 
A y > zaraz do wynajęcia bez względu na to w ja- dowód bist 
„TE ON ROA CACAD SOLUBLE:; |okasyjaie tanio, zupel-|kjej części miasta. sią znajduje. Łaskaweld MX pozy U wyd. z ra Brany 

roc 
gods 2—5. 527—2 
h i x pa gy i s pripa ij wyd. w Łodzi. 448—3-r 

-10 do fcio okoi We eeens Loea Mato |fooharski Józef ugubił 
ons Miguły, 
Nawrot 16, © 836-2—4|, gogód osobisty, wyd. 


„HYGIENA“ 


przyjmuje wazelkie ro- 


O mialy do sprzedania|j” szport niemiecki, wyd: 
GEILE [E PREMIER. CHOIX EREEPMDS NET, EA Wo rawa yte palto. zgłoszenia uprasza sią składać do Admin'str.|Slenkiewicza „16456—3--7 
—E 


Żądajcie tylko oryginalne Rakao M boty wchodzące w zakres = 

a “á CE z ozyszezónia | opakowa |mieszKkanie z komfortem, położone w 3P m NECK dowód 2 jest 

VAN HOUTEN [Ee oei we ELE (TE 
"iw czasie późniejszym do wynajęcia. Zgłoszenia rządzenia sklepowe 3 a sei: 

vania posadzek. Opria-|0 rósza się złożyć w Adm. „Głosu Polskiego* (pen lob beż Zadie. reż Helena zgubił do- 

z powyższą marką fabryczn tanie biur i mieszkań p £ 5 pr M ez " wydany 

powyższą ą fabryczną. Andrzeja Nr. 1 pod , „Ń 1200 N. N.* 583—210 Ofert kpi d NA S3*|y 588 -3—% 


62>—1-k E Izak sgnbi? 
Ustosunkowany | opran Trodone, stó Lindona, studiów Uni- 


C. d. Van Houten & Zoon, Weesp (Holandia) f z7 


| , 
Kakao Van Houtem—przez swą wydajność— | prod BA! intelig. handlowiec-manufakturzysta z kapiiałem|? krzesła, otomang, eza- "FT" WA EE 
w użycin najtańsze. loszukiwana jako gos mk. posznknję wspólnika z większym|(ę, łóżka, Piotrkowska| nnn 
I pyni do hotelu Źgłosić kapitałem, możliwie s lokalom w celu założeniaj/ć 189—8, 308—6-k]] apsz Krystjan zgubił 
Jeneralna B. RONES, Hana, Śnładeckich 20 dę do restauracji „Me- |'nteresu Oferty do Adm. „Głosu PA zde kartę powołania rooz. 
reprezentacja: tel. 74-11, tropol*, Dzielna ), e dzy „ Wspólnik” 1896. 452—3—7 


| Posady i praca. 


ORA pa sgn. 
oszuki ow. osobisty, 
P wane, wyd. w*Łodzł, 453—3-z 


(Za wyraz 40 mk.) |ęrtaczowska Henryka 


4—5 po poł. 458—. 


| = 


Bank Handlowy w Łodzi Kupu 


zawiadamia niniejszem p.p. akcjonarjuszów, że i płacę ap J bry- 


b, 
AKCJE VI emisji staczne, dy wany perskie p 


nergiczny pomocnil 


buchaltera korespondenta z wykształceniem 
8-io klasowem poszn:nuje P roni Łaskawe | mód ntna panna po-|M zgubiła paszport nie- 


oferty. do Administracji osu Poke uje posady, jakojmiecki, wyd. w Łodzi. 
„Zdolny 16598* 598—] kasjerka, Oferty Pod „R _518—8-2 


< = PB. fajkesak Sianisława — 
Polskiego 537—3-pp erni 4 vikari: ad 
tem świadectw tymczasowych. 596—1 N. Warszawskij Komornik przy Sądzie Okręgowym w Łodzi. task. otsrty a AA po aae EE 
. Piotrkowska 9 [TEOFIL STANISZ, zam. przy ul. Konstanty [pod „Majstor ponozosz Boa Varaia 
przy ul. Zielonej pod X% 9, odbędzie się sprze-|l na, wykształ = 
AG, stro KSlaRkE daż przez licytacją ruchomości: towarów fa-|mie Poud p pó i Helena agnbia 
zegarki oraz WASE KA bi- wyd 


Heister pończoszniczy |oaszportu, wyd, s fabr. 
593 1-7 
lewa of. II piętro. |nowskiej Ne 51, ogłasza, że w dniu 28 listo- niczy”. PPr gminie Nowosolna, 
"brykacji Zjedn. Zakładów Scheiblera i Grohma |v€dltn, z utrzymaniem, we wsi Błazuda, 
ze znajomością buchalterji podwójnej poszukuje Tow. | utorję, płacę najlępskć 
a 


do admin. gim 
i futra 3 4 
wyszły z druku i są do odebrania w kasie Banku za zwro- Obwieszczenie. poszukuje poaady.|Geyera. TZ 
saza] pada 1922 roku, od godz. 10-ej rano, w Łodzi, panna mioda. inteligent: pow, Brzaztny.  523-8-7 
Uraalis y isur 
na, chustek wyrobu firmy „Szpilka“ i in. oraz[°b00z0ana w tym tachu] "7 0,4—3-% 
Handl., Sp. Ake. Oferty pod „Podwójna“ do Administr. ‘eny, Żakład jubilerski|kasy ogniotrwałej, należących do masy upad- ae: a pe oli jzabert" Kazimierz" zga- 


„Głosu Polskiego“. * 16555— 3,8 SZPIRO, Konstan |jości upadłego Chaskla Teinberga, oszacowa- oaukuje zmięcia naj OI} Paszport rosyjski, 
+ rara A 12 nych na 38.161.000 mk. P ieg W A ariin Ea Any ? gp ag 


Of. sub. „£ H.* do adm. 
„(łłosu*, 550—1-p 


Łódź, dn. 14 listopada 1922 r. o naa iaaa ia 
g3 atner Fola zgubiia 
dolna krawoowa 1 pod | matrykalę sic iu, 

iL ręczna possukują ssy 


582-1 Komornik Teofil Stanisz. 
| cia w magazynie Lub = Jatoga Jan zguł Jan zgubił kart kartę 


Maszyny do pisania „Underwood“ |lwatnie. Piotrkowska 257 |6 powołania rocz. 1002 
w Pabjanicach|| Maszyny do liczenia „Triumphator, Jaworska. —__581-2-pp| _ RA 


przyjmie robotę zarob-|| aleski Jan zgubił do- do: 
kową na warszt. mech.| Taśmy marki „Pelikan“ Zaotiarowane. l" osobisty, wyd. w 


WINA "y'xozetsxe | 


177—5 _ firmy 


Joh, Bapt. Sturm, Rüdesheim "|Renem 


do nabycia po cenach hurtowych O do 54 cal. szer | Kaiki ” „Greif* (Za wyraz 50 mk,) |Nowosoinie, równocześ- 
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